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Hitlerowcu

sięgafą po dyMafiirę
rozwiązania OcichsIatSal w0s*apleniaN'cmlcc zLgi

NarodOw - Obrada ponlac nasiGenewa*

Berlin, 3. 2. (PAT). Frakcja hitle*
rowska zgłosiła w parlamencie Rzeszy
wniosek, wzywający prezydenta Hin*

denburga do niezwłocznego rozwiązać
sta Reichstagu.

Berlin, 3. 2. (PAT). Wczoraj przed
południem zebrała się na posiedzeniu
komisja spraw zagrań. Reichstagu.
Obradom, które mają charakter pos
ufny, przewodniczy poseł hitlerowski
Wick.

Obszerne sprawozdanie o wyni*
kach ostatniej sesji Rady Ligi przed*
ktżył minister spraw zagr. Curtius.

W dyskusji przemawiali m. i. po*
M i Ulifzka z centrum i Breitscheid

socjalista. Przedstawiciele stronnictw

prawicowych ograniczyli się do żąda*
nła pewnych wyjaśnień, zastrzegając
sobie wystąpienie z zasadniczymi po*
stulałam! w sprawie polityki zagra*
nicznej na plenum Reichstagu. Hitle*

rowcy zgłosili wniosek, wzywający
rząd Rzeszy, ażeby niezwłocznie pod*
W przygotowania do wystawienia

Niemiec z Ligi Narodów. Komisja
wniosek hitlerowców odrzuciła. Za
wnioskiem padło 11 głosów, przeciw
15. Z a wnioskiem głosowali oprócz
hitlerowców niemiecko*narodowi i ko
muniści.

Sensacmtme aresafrfowamle,
idwok(l(a*deJra nd anta

w Tczewie

Tczew, 3. 2. (tel. wł.). Z polecenia
prokuratora sądu okręgowego w Sta*

pogardzie aresztowany został adwo*
kat I notarjusz z Tczewa Frydrycho*
wicz za sprzeniewierzenie depozytów
w wysokości 40.000 złotych.

Womuntzm n a l.llwle wzmaga
s'C

Bedln,3. 2 . (PAT).Biiuro W olffa donosi.
z Kowna, że w kilku gminach litewskich na

pograniczu niemiecko-litewskiem areszto

wano około 20 agitatorów komunistycz
nych, przyczem policja skonfiskowała wiel

ką ilość komunistycznych pism propagan

dowych.

Zaburzenia antnsemlclfie
w HtiBnu^it

Bukareszt, 3.2. (PAT). W Radautz na Bu

kowinie odbyło się zebranie antysemickie,
rra którem doszło do starć pomiędzy oko

licznymi włościanami, którzy przybyli na

zebranie, a policją. Jeden oficer policji i

'eden funkcjonariusz zostali poturbowani,
zaś 1 uczeń liceum został ciężko ranny.

Naiwne wuwo**w
Konigsb. Hart. Zetg. powołując się na arty

kół dr. Wiktora Boehmerta w ,,K61nische Zei*

tung", usiłuje dowieść, że raport genewski sta*

nowi precedens, dający Niemcom prawo, w

wypadku nowego pogwałcenia przez Polskę
umowy o ochronie mniejszości narodowych -

nieuznania granicy wschodniej (?1), ustano,

wionej przez traktat wersalski. Argument ten

autor uzasadnia tem, że między kwestją granic
wschodnich i kwestją ochrony mniejszości na*

rodowych istnieje ścisła łączność (?). gdyż
Niemcy nie byliby podpisali traktatu wersal,
skiego bez zagwarantowania przyszłości swych
1.300.000 Niemców odciętych od macierzy. W

wypadku więc nowego gnębienia" mniejszo
ści niemieckiej przez Polskę, Niemcy zyskują
prawo żądania zwrotu obszarów odstąpionych

Wywody te poprostu są humorystyczne -

zwłaszcza, że pod koniec artykułu autor sam

stara się je osłabić stwierdzając, że bez poro
zumienia między Polską a Niemcami nie oę*
izie pokoju w Europie.

W przededniu wotnij domoweI
w Niemczech

Mrwawe walki poliiucmc wzma^aią się
Berlin, 3. 2. (PAT) W sobotę i nie

dzielę doszło do szeregu nowych
starć na tle politycznym, które wy*
darzyły się zarówno w Berlinie, jak
i na prownicji. *

W niedzielę nad ranem doszło w

dzielnicy berlińskiej Charlottenbur*

gu do kilku starć między hitlerowca
mi i komunistami, przyczem jednego
komunistę zastrzelono, a dwóch in*

nych ciężko poraniono.
W miejscowościach F.łberfeld i

Barmen hitlerowcy napadli na po*
chód socjal *demokratyczny. Policja
musiała kilkakrotnie interweniować.

Szereg osób odniosło ciężkie rany.
W miejscowości Nahold wywią*

zała się na zgromadzeniu komunis*
tycznym bójka z hitlerowcami. Z
obu stron posypały7 się strzały. T r zy
osoby zostały ciężko ranne. 28 lżej.

W miejscowości Faucht hitlercw
cy urządzili zbrojny napad na zgro*
madzenie socjalistyczne. 10 osób

poraniono.
W Backnag komuniści napadli na

wracaiącvch wycieczkowiczów, ra*

niąc dwie osoby.

Nawe wycznraphitlerowców

Podozas pobytu Katowickiego Teatru Polskiego na Śląsku Niemieckim w dniu 25 bm.

w Gliwicach hłttierowcy zniszczyli karoserję autobusu Teatru P olśniego, rysując na

niej gwoździami swe znaki (hakenkreuz). Dyrekcja Teat-u ma zażądać od władz mu

nicypalnych miasta Gliwice odszkodowania za po'niesione straty.

Atak Niemców pa Litwę
Germani'zacia Litwinow postępu*e

Ryga, 3. 2. (Tel. wł.) . Ryski dziennik ,,Ry-
tas" w artykule pod nagłów'kiem ,,G-ermaniza
cja na Litwie" omawia akcję ,,Kulturverban-
du" niemieckiego wśród protestantów-Tćtwi-
nów, zamieszkałych na pograniczu litewsko-

niemieekiem.

,,Kulturverband"j założony w Kownie, pro
wadzi zakrojoną na szeroką skalę akcję wyku
pu majątków ziemskich z rąk Litwinów w celu

osadzenia w nich Niemców, pozatem buduje
własnym kosztem szkoły niemieckie, rozsyła
bezpłatnie prasę niemiecką protestantom-Li
twinom i prowadzi agitację wśród tych ostat

nich za zmianą w paszportach narodowości li

tewskiej na niemiecką.
Propaganda niemiecka znajduje posłuch

wśród szerokich warstw protestantów-Litwi-

nów, którzy ostatnio domagają się coraz czę

ściej od rządu litewskiego zakładania szkół

niemieckich.

,,Rytas" ubolewa, że rząd litewski nie zwra

ca uwagi na niebezpieczeństwo germanizacji,
zagrażające w wysokim stopniu zachodnim te

renom państwa litewskiego.
Królewiec, 3. 2. (Teł. wł.) . Pismo litewskie

w Prusach Wschodnich ,,Naujas Tilżes Kelci-

vis" stwierdza, że Niemcy zmierzają do osta

tecznego zniemczenia Litwinów wschodnio-pru-
skich. Ostatnio Niemcy zniemczyli szereg nazw

miejscowości, mających brzmienie litewskie.

Dziennik zaznacza, że Litw ini wschodnio-prus-
cy będą jednak pomimo wszystko do ostatnieh

granie opierali się postępującemu naprzód wy

naradawianiu ich przez Niemców.

Zaobrazę władzpolsh.
skazano iniie srkrggfarzo

senaJn ^aSGsa*ls*e*Sw

Tczew, 3.2.(-tel. wł).Żona sekre*
tarza senatu gdańskiego Magdalena
Kasselowa została skazana wyrokiem
sadu grodzkiego w Tczewie za rzutce*
nie obelgpo dadresem władz polskich
na dworcu w Tczewie na 9dni are*

sztu.

Wa*3*8nolSrfiwcme

w Wiedniu
Gairs*ace *mtSc*e wótO**ra*wa-

ń(rkowąniBwla**are***

Wiedeń.3.2.TAT). Na tle agitacjiwy
borczej wybuchły starcia i bójki między
studentami narodowo-socjałistycznymi i stu

dentami socjalistycznymi na uniwersytec e

w politechnice i wszechnicy handlowej. So

cjaliści rozlepili w obrębie murów wszech

nicy afisze wzywające do bojkotowania wy
borów do korporacji studentów niemiec

kich, które mają odbyć się w czwartek.

Studenoi z obozu hittlerowców zdarli te a-

flsze. Rektor uniwersytetu wydał odezwę,
w której protestuje przeciwko treści afi

szów, obrażającej władze uniwersyteckie i

wzywa studentów niemieckich, by nie dali

s ę porwać do czynów nierozważnych i za

chowali spokój.

Ben.GóreckiwśródPolakówwcErancii
Owaoiine powi'anie pnez Francuzów naszego prezesa E. P. Z. 0. O
Douai,(PAT.) . 3 .2 .Zwiedzając w dal

szym ciągu osiedla polskie w północnej
Francji, generał Górecki — prezes Fede

racji Polsk. Związków Obrońców Ojczy
zny, przybył wczoraj do Douai, gdzie na

lworcu powitali go generd Maillard —

komendant garnizonu, oodprefekt Butur-

lin — prezes mieiscowego związku kom

batantów francuskich, major Parenty oraz

cznie przybyli przedstawiciele armji
francuskiej. Po defiladzie przy dźwiękach
orkiestry pochód udał się przed pomnik
poległych, gdzie po odegraniu dwóch hy
mnów narodowych złożony został wieniec

z kwiatów biało-czerwonych. Następnie
w największem kinie wyświetlony był

film o Polskiej Federacjii Zw. Obr. Oj
czyzny, który przedstawi! licznie zebra

nym gościom rozwój tego półmiljonowe-
go zrzeszenia. Bankiet oficjalny zgroma
dził przeszło 60 osobistości ze sfer woj
skowych i cywilnych Polski i Francji i

upłynął w bardzo serdecznym i brater

skim nastroju. Przemawiało kilku przed
stawicieli francuskich i polskich związ
ków kombatantów, akcentując nierozer

walność więzów, łączących oba kraje i

konieczność ścisłej jedności francusko

polskiej w celu zapewnienia pokoju w Eu

ropie na zasadach, obowiązujących trak

taty. Następnie generałGóreckiwraz z o-

1toczeniem zw iedził kolejno wieksze osie

dla Polaków Noeux, Haillieourt, Brny i

Marles, gdzie podejmowany był owacyj
nie przez lokalne stowarzyszenia byłych
wojskowych i cywilną ludnośćpolską. W

przemówieniach swych generał Górecki

podkreślił trzy zasadnicze wytyczne pra

cy na wychodźtwie, a mianowicie: jed
ność wewnętrzną,przyjazń zFrancją,ja
ko gwarancję pokoju oraz konieczność na

rodowego i państwowego wychowania
młodego pokolenia, tej przyszłości naro

du. Na zakończenie na propozycję gene
rała Góreckiego zebrani odśpiewali w

każdej z miejscowości kilka pieśni żoł

nierskich.
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Proces o zamach na życie
Plarszafiica Piłsudskiego

Drugi i tfrzcci sfgiefe rozpraw
W toku dalszej rozprawy w drugim dniu

procesu, w piątek, po komisarzu urzędu śled*

czego Banku zeznawał świadek Ryszard Źró*
bik * Kozakiewicz — iż 9*go października na

Placu Unji spotka! się ze swoim znajomym,
farmaceutą Rutkowskim, który ostrzegł go

przed Purzyckim.
- Należy z nim postępować ostrożnie!

Purzycki bowiem, jak twierdzi ów Rutkow*

ski, przyzna! się, że ma dostać za pewną robo*

it polityczną kilka tysięcy złotych.

SZCZEGÓLNY RUSZNIKARZ.

Jednym z ostatnich świadków wczoraj był
nw znikarz Bogusław Pawłow'ski. Jest to

szczególny rusznikarz. Nie ma on sam składu

broni. A jednak sprzedał aż pięć ,,siódemek"
redaktorowi ,,Pobudki" p. Synowieckiemu.

W trzecim dniu procesu o planowany za*

mach na Marszałka Piłsudskiego zeznawał ja*
ko pierwszy Józef Tulo, wywiadowca, który
charakteryzował działalność milicji PPS CKW

oraz kursy instruktorskie, w których sam brał

udział. M. i. świadek przytacza, że na tych
kunach poseł Pużak wygłosił wykład na te*

M t metody walk ulicznych.

LIST GEN. DAŃCA.

Po zeznaniach świadka Tuło przewodniczą*
cy zakomunikował, iż szef dep. spraw'iedliw'o*
ści M. S . Wojsk, i naczelny prokurator W'oj*
skowy gen. bryg. dr. Daniec nadesłał list do

sądu, w' którym stwierdza, że z żadną z osób,
które biorą udział w tej spraw'ie, nie miał i nie

ma nic wspólnego. Gen. Daniec prosi o za*

wezwanie w razie potrzeby na rozprawę w

charakterze świadka.

ZEZNANIA DOWÓDCY MILICJI PPS.

Następny świadek obrony pos. Tomasz Ar*

Ciszewski (PPS) daje przedewszystkiem szcze*

gółowy obraz organizacji milicji PPS. Sam ją
tw orzył i zajmuje w niej nadal stanow'isko na*

czelne. Zadanie jej polega na ochronie par*
tyjnych lokali, osób, powracających o późnej
porze z zebrań itp. Liczy w Warszawie około

tysiąca członków.

Wreszcie milicja była potrzebna przy or*

ganizowaniu pochodów. Dodaje przytem, żei

istniała również t. zw. milicja B., używana od

święta. W przeciwstawieniu do milicji A .,

używanej na codzień.

14 WRZEŚNIA.

Z kolei świadek porusza sprawę pochodu 14

w'rześnia r. ub. Wyraża przypuszczenie, że

granat ręczny rzucony w pochód i szarżującą
policję z ogrodu Reckerta byl prowokacją ze

strony Frakcji Rewolucyjnej.
Dodaje w tem miejscu, że ten sam pogla.d

na tę sprawę wyraził w rozmowie ze świad*

kiem ktoś z przedstawicieli rządu.
- Kto taki? — pyta przewodniczący.
— Był to pan Kawecki.

KONFRONTACJA.

Wobec tego, że w chwilę później p. nacz.

Kawecki znalazł się na sali rozpraw, na wnio*

sek prokuratora nastąpiła konfrontacja świad

ka z nacz. Kaweckim.

Okazuje się z niej, że świadek najzupełniej
mylnie interpretuje słowa wypowiedziane wó* J
wczas przez p. Kaweckiego.

Nacz. Kawecki stwierdza okoliczności na*

stepujące: Logika mówi, że prowokację podję*
la raczej ta partja, która swoim członkom roz*

dawała broń. To znaczy P. P .S. Zresztą -

,vbrew poleceniom świadka Arciszewskiego.
Wreszcie - jeżeli to miało być rzucone z

'grodu Reckerta przez Frakcję, to skąd Frakcja
ińogla wiedzieć, że właśnie w tem m iejscu bę*
łzie rozpędzanie pochodu?

Zresztą obok miejsca, skąd padł granat,
.n ajdujc się lokal B. B.

Z pewnością więc zaprzyjaźnioną z nim

Frakcja nie chciałaby tu właśnie robić podo*
onćj rzeczy.

Na tem konfrontacje zakończono.

ZDE.N'ERWOWANY DOWÓDCA.

W dalszym toku swoich zeznań świade*:

Arcisżewski, unosząc się, dał upust, jak widać,
iwoim nerwom i podniesionym głosem rzucił

parę ciężkich zarzutów' pod adresem władz

Wisty, owych.
Przewodniczący prz-ywołał świadka do po*

rządku, a na wniosek prokuratora nastąpiła
l(ńminutowa przerwa.

Prokurator wni'ósł w rezultacie o przesłanie
ostatnich słów zeznania świadka do p. proku*
raicra Sądu Okręgowego.

DALSZE ZEZNANIA.

Z zeznań dalszych świadków Raczyńs'kie*
go i Przetaczka wynika, że wśród młodszych
elementów partyjnych kiełkow'ały myśli o in*

wigilowaniu niektórych urzędników państwo*
wych, mianowicie z Ministerstwa Spraw Wew*

nętrznych. W tym celu to robiono, aby się
przekonać, czy z łona partji nie dochodzą do

tych urzędników jakieś poufne informacje.
Miano więc dorobić kluczyk do skrzynki na

poczcie Głównej, do której były wrzucane Ii*

sty do tego urzędnika. W tych planach brało

udział kilku łudzi. M . in. Przetaezek, Raczyń*
ski, Sołtan.

GRANAT RĘCZNY.
a

Tu, w rozmowach poufnych prowadzonych
na tematy polityczne, ktoś rzuci! projekt za*
machu na Marszałka Piłsudskiego. Tłumaczył
nawet, jak to należy wykonać. Że nie z re*

wolweru, tyiko z granatu ręcznego. T ak miał

mówić ów Sołtan.

Na tem zakończony został przewód dowo*

dowy.

Sensacyjne pow ikłanie procesu
Taienttreficze pesfrzeleitle SwiaeSSsa Pnrcoclslcsio

W procesie o zamach na życie Marszałka

Piłsudskiego zaszedł sensacyjny zwrot.

Główny świadek oskarżenia Purzycki padł
w sobotę ofiarą tajemniczego zamachu. P u 

rzyckiego znaleziono o godz. 4,40 po południu
w rowie przy szosie rembertowskiej, dość cięż
ko rannego w prawą skroń. Kula, która utkwi

ła w kości, została wyjęta podczas operacji,
dokonanej w Kasie Chorych w Rembertowie.

TAJEMNICZYWYWIADOWCYPOLICYJNI

Z protokółu zeznań Purzyckiego, sporządzo
nego w sobotę wieczorem, 'wynika, że Purzyc
kiego w sobotę, rano zaczepiło na ul. Długiej
dwóch nieznanych mężczyzn, przyzwoicie ubra

nych, którzy przedstawili się jako wywiadow
cy policji, przydzieleni Purzyckiemu dla jego
osłony, i oświadczyli mu, iż chcą go odwieźć

w bezpieezne miejsce. Wszyscy trzej wsiedli

do taksówki, której numeru Purzycki nie pa

mięta. N a zapytanie Purzyckiego, dokąd go

wiozą, nieznajomi odpowiedzieli:

,,Jedziemy do Pana".

Ta niewyraźna odpowiedź zaniepokoiła Pu

rzyckiego. Gdy samochód już był na szosie do

Rembertowa, nieznajomi odebrali mu rewolwer,
a jeden z nich rzekł: ,,Ach, ty Kapusiu, masz

za długi język".
W chwilę później samochód zatrzymał się,

nieznajomi kazali Purzyckiemu wysiąść i zmie

rzyli do niego z dwu rewolwerów. Więcej Pu

rzycki nie pamięta. Gdy się ocknął, znajdował
się w rowie przydrożnym z głową we krwi.

NA ROZPRAWIE SADOWEJ.

Wiadomość o tajemniczym zamachu na Pu

rzyckiego ściągnęła do sądu okręgowego na roz

prawę niedzielną niezwykle liczne tłumy. Ścisk

był tak wielki, że kobiety mdlały i dopiero
wzmocnione posterunki policji zdołały wy

przeć z korytarza tych wszystkich, dla któ

rych zabrakło miejsca. Nastrój na sali był
bardzo podniecony.

Rozprawa niedzielna miała zacząć się od

przemówienia prokuratora Grabowskiego.
Po rozpoczęciu rozpra .y prok. Grabowski

oświadczył, iż wobec postrzelenia świadka Pu

rzyckiego wnosi o wznowienie przewodu sądo

wego, ze względu na to, że zamach ten MSk

wiąże się z procesem. Prokurator wniósł e n -

łączenie do sprawy kuli, wyjętej z czaszki po
strzelonego Purzyckiego oraz protokółu jego
zeznania.

GDZIE BYŁ PURZYCKI?

W czasie, gdy obrońcy naradzał! się, jakie )
zająć stanowisko wobec zaszłych wydarzeń ja 

kiś ociekający potem jegomość usiłował prze-
*

dostać się przez ciżbę na salę sądową. Był ,

podniecony do najwyższego stopnia i natar

czywie domagał się, by go puszczono, gdyż OT*

ważną sprawę.

Za pośrednictwem adw. Benkła policja prae-

puściła nieznajomego.
Był to pracownik rembertowskiej Sasy

Chorych, Mikołaj Małachowski, który udny!
obrońcom rew elacyjnych wiadomości.

Gdy przewodniczący otworzył znów roimti

wę, adw. Berenson oświadczył w imieniu obru

ny, iż obrona nie uważa, by akty przedsta-1
wionę przez prokuratora miały jakikolwiek
związek ze sprawą. Wbrew temu, co mówi w

swem zeznaniu Purzycki, jakoby o godz. 9-tej
min. 30 był wywieziony z Warszawy i w dro

dze postrzelony, obrona twierdzi, że między
godz. 11-tą a 12-tą w południe był on w restau

racji w Rembertowie, gdzie spożywał śniadanie

i pił wódkę. Są na to świadkowie, którzy usta

lą, że to, co zeznał Purzycki doprotokółu, mija

się z prawdą.
Obrona wnosi o wznowienie przewodu i

przesłuchanie świadków, właścicieli restauracji
w Rembertowie, małżonków Jamborów, ojea
ich Andrzeja Kremezyka oraz Mikołaja Mała

chowskiego, -— wszystkich z Rembertowa.

PRZERWANIE PROCESU.

Wniosek ten wywołał na sali poruszeni*.
Prokurator dożył ze swej strony dodatkowy
wniosek o zbadanie dodatkowi. Poisyefciegu,
oraz o przesłuchanie lekarza, który go opa

trywał i policjanta, który prowadził protokół
pierwszego badania Purzyckiego.

Sąd po naradzie zdecydował wobec nowytft
okolieaneśri sprawy proces przerwać do 14Iw*
tego. eełem skompletowani* matorjałów paw

eesu.

Pomorze dało sic wcznaki Caritasowi
Rada Ligi zbyła milczeniem łrzecią notę niem iecka

Opiaja polska zajęta oceną orzeczen'ia |
Rady Ligi Narodów w sprawie zatargu ślą
skiego, pominęła naogół milczeniem kwe-

stję pewnych wydarzeń wyborczych w po-
znańskiem i na Pomorzu, którym rząd nie

m iecki pośw'ięcił trzecią notę oskarżającą
Polskę o gwałcenie traktatu mniejszościo
wego.

Przypomnieć należy, iż rząd polski na

trzecią notę niemiecką nie dał żadnej pi
semnej odpowiedzi, wychodząc najwidocz
ni'ej z założenia, ii zarzuty rządu niemiec

kiego są tak błahe i niepoważne, że nie

wymagają żadnych wyjaśnień. Rada Ligi
również po'traktowała bardzo lekko oskar

żenia niemieckie w tej materii, skoro uchwa

lonyprzez nią raportpowiada rn.in.oo na 

stępuje:

,,Rząd poto(ki.,,, wyj-aśnił, że organi
zacja 'wyborcza przewid'uje specjalne
instancje o charakterze sądowym celem

określenia wszelkiej odpowiedzialności
tyczącej się wykonywania prawa wy

borczego, Z drugiej strony — głosi ra

port — Volksb*md oświadcza w swej
skardze, ti atakina swobodne wykony
wanie prawa wyborczego s(tałysię przed
miotem reklamacyj, skierowanych do in

stanc3?j pańsfwowych.... Wprawdzie nie

mamy równie dokł-adnej wskazówki w

sprawie województw poznańskiego ipo
morskiego, lecz sądzę — głosi referen(t,
iż będziemy mogli przyjąć prasumpcję,
że w tych dwu województwach sprawy

pójdą an'alogiczną drogą.., **

Tak oto załatwiona została przez Radę

Ligi tnseraa nota rządu ziemtednago, mkm

zająca Polskę o gwałty nad lodaośdą nie

miecką w Poznańskieai i m Pontotsa* Nia*

wątpliwie chodziło dr. Cortkaowi oto, aby
do ,,kompletu'* w yciągnąć sza

dzienny Rady nie tylko otoasadkioa fcąsir-,
ale również na wszystkich siwnicch, ukró

canych na rzecz Polski po wojnie świato

wej. O 3e jednak ze Śląskiem odało się p
Cmrtiusow(i, o tyto sprawę wyborów w Po

znaAsikiem i na Pomorzu i zakusy niecniwe
kie pominięto mitozeniem. Raąd polski ni*
dał żadnych w tej fcwestji wyjaśnień, a Re

da Ligi przeszła faktycznie nad trzecią no

ta p. Curtiusa do porządku dziennego.
Przypomnieć należy, że w dmchu ton-

deocyj niemi'etakich w spraw ie wyborów na

Pomorau a mianowicie w okręgu g'rudziądz
kim pisało ,,Słow-o Pomorskie**, twierdząc
fałs(zywie, nazajutrz po wyborach, że mac

dat niemiecka w okręgu grudziądzkim był
pewny.
Było(by bardzo ciekawą raeazą ustalić, cey
trzecia nota niemiecka w swych załączni
kach nie postarała się wykorzystać tej ,,nez

ciwej i sumiennej opinii'* endeckiego orga
nu pomors(kiego w ten sam sposób, jak wy

korzystała niewątpliwie informacje otnzymy
wane od swych zaufanych z terenu pornor

s(kiego, które operowały niewątpliw'e rów

nież tym samym fałszywym wybiegiem, co

,,Sł. Pom.", że gdyby nie unieważniono li

sty niemiec(kiei w okręgu grudeiąd(zlkim, li

sta ta uzys(kałaby pewny mandat.

Niemniej ciekawą rzeczą byłoby stwier

dizić, ozy i in(ny wyczyn ,,Sł. Pom." mianowi

cie ogłoszenia iałs?3rwego okólnika B. B .

W. R . z Brodnicy, na lamach tego pisma,
nie wykorzystali niemiaszkowie w trzeciej
nocie niemieckiej, oskarżającej rząd polski
na forum międlzyD'arodowem, a ,,gwałcenie
praw ludności niemieckiej' na Pomorzu".

Przypuśćmy nawet, że trzecia nota nie

mieoka przeoczyła czy zbagatelizowała ma

terjał informacyjny" ,,Sł. Pom." a w takich

okolicznościach te diwa fakty oświetlające
jaskrawo ,,działalność prasową ,,Sł. Pom. oa

tle skargi niemieckiej do Ligi Narodów —

mówią wymownie o braku kręgosłupa na

rodow-ego i zdrowej idei kierowniczej w tem

piśmie, które chce uchodzić za ,,organ na

rodowy” na Pomorzu,

Polski łoi dookoła M ruki
Na samolocie o silititais wgkoffiamm wScraiia
Du. 1 b. m . wystartowali z lotniska Moko

towskiego kapitan-pilot Skarżyński Stanisław

i porucznik-obserwator inż. Markiewicz An

drzej na samolocie turystycznym Ł 2 do lotu

dookoła A fryki.
Trasa lotu podzielona na 24 etapy dzien

ne, prowadzi przez Ateny, Kair, Khartum —

Addis Abeba — Dar Es Salam ElisabetTłlle
— Huambo - Brazzayille — Duala — Dakar
— Casablanca - Paryż — Medjolan — Wie

deń — Warszawa, i wynosi około 25.000 kim.

Czas trwania lotu wraz z odpoczynkami obli

czony został na 44 dni. Ze względu na życze
nie lotników nie były wydawane żadne komu

nikaty o przygotowaniach do lotu, jak rów

nież nie uprzedzano prasy o dacie i godzinie
Startu. Przy odlocie byli obecni na lotnisku:

przedstawiciele departamentu aeronautyki.
Samolot Ł 2 konstrukcji inż. Dąbrowskiego

wykonany został w Państwowych Zakładach

Lotniczych. Jest to górnopłatowiee, całkowicie

wykonany z metalu, pokryty płótnem. Samo

lot ten był wystawiony w zeszłym roku na

12-tej wystawie lotniczej w Paryżu. Silnik

WTight-Skoda 200 koni mechanicznych został

również wykonany w kraju przez Polskie Z*,
kłady Skody na Okęciu pod Warszawą. Tak

płatowiec jak i silnik jest sprzętem seryjnym,
przystosowanym jedynie do dalekich raidów.

Mimo śniegu na lotnisku i dużego obciążenia
samolotu, start odbył się gładko na przestrzeni
około 200 mtr. Po jednorazuwem okrążeniu
lotniska lotniey skierowali się na południe. —

Pierwsze lądowanie nastąpiło w Białogrodzie,
skąd lotnicy wyruszyli do Aten.

Niemieckie fabrnki w ClalraacBs
W Niemczech powstał koncern przemysłowo-

bankowy z kapitałem 24 milj. mk., m ający na

celu zorganizowanie przemysłu w Chinach.

Obecnie przedstawiciele tego koncernu prowa

dzą pertraktacje z rządem chińskim okoncesje.
Przedewszyst'kiem mają być wybudowane fa

bryki różnych gałęzi przemysłu w okręgu
Yangtae, a następnie w północnych Chinach.

Skonfiskowana ktlą ik a

Na polecenie wydziału bezpieczeństwa Ko-

misarjatu Rządu m. st. Warszawy skonfisko

'wano książkę Michała Godlewskiego p. t . ,,Z
arehiwum kontrwywiadu polskiego" z powodu
przedwczesnego ujawnienia wiadomości, które

szkodzi interesom państwa,
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'Niewinny"ptaszek niem iecki
frawafacg nad Polska z aparatem fotograffcznsm

niemiecka żywo komentuje fakt za-

MMatowania niemieckiego lotnika w Polsce.

Naturalnie chodzi o nowy akt gwałtu ze

atzony nieznośnych terorystów polskich nad

ciewinnem jagnięciem niemieckiem!

Lotnik Gruse wnie jest" broń Boże ani

całonkietn Stahlholm n, ani ,,byłym" oficerem

Keiehswehry,gdyż Jest na to za młody". Apa
ratem jego fotograficznym niepodobno żad-

syeh zdjęć robić, jest to zupełnie ,,zwyczajny"
rparat! (Jak to w Berlinie dobrze wiedzą,
z jakiemi aparatami latają niemieccy młodo

ciani lotnicy!). Nie chciał on wcale przelaty
wać ,,ko:rytarza" tylko ,,gazy" g0 poniosły
przypadkowo na polskie terytorjum, gdzie na

sza przemoc wpakowała go do więzienia!
wDeutsehe Allgemeine Zeitung" żali się, iż

prasa polska niedwuznacznie robi alnzje do

uzależnienia losów imci Grusego od sposo
bu, w jaki Niemcy obejdą się z naszymi lot

nikami, skarży się na groźby polskich repre-

ssljów, przeciwstawia niewinnemu fruwaniu

m

Grusego ,,prowokacyjne", podejrzane narusze

nie granicy przez, lotników polskich i oświad

cza, żo z tendencyjnie Szerzonych przez prasę

polską oskarżeń Grusego wyziera własne złe

sumienie (das eigęae: sęhleehtel.Gewissen).
Tymczasem, jak śledztwo stwierdziło przy

powtórnej rewizji 'aparatu, na którym wylądo
wał Gruse w odległości około 1200 metrów od

granicy'polsko-niemieckiej - wykryto pod' sie

dzeniem wmontowany aparat fotograficzny
firm y ,,Icea" z objektywem Zeiąs-Ti 'jar. Obok

aparatu znaleziono kilkanaście klis z; wszyst
kie były już prześwietl'o'ne.

Należy przypuszczać, iż pilot niemiecki

przelatywał nad terytorjum polskiem albo dla

skrócenia sobie drogi, albo też w jakimkol
wiek innym Celu, na co wskazywałoby posia
danie przezeń silnego aparatu fotograf'icznego.
W obu wypadkach jednak zachodzi fakt naru

szenia granicy polskiej i to, naruszenia świado

mego, gdyż rozpoznanie linji granicznej pol
sko-niemieckiej w okolicach Wolsztyna jest'

szczególnie łatwe z powodu charakterystyczne
go przebiegu rzeczek i linij kolejowych na po
graniczu.

Aparat Grusego uie jest uszkodzony. De

fektu motoru nio stwierdzono dotąd. Pilot

jest zatrzymany i znajduje się w Wolsztynie.
Śledztwo w całej sprawie prowadzi prokura
tor sądu okręgowego w Poznaniu.

Należy zaznaczyć, żo ,,Flugsportverein —

Schnoidemuhl", którego członkiem jest Gruse,
posiada kilka aparatów lotniczych, na których
przeprowadzane są regularnie ćwiczenia.

W Opolu zapadł wyrok w procesie prze
ciwko lotnikom polskim sierżantowi Wolfowi

i plutonowemu Imieli. Sierżanta W olfa ska

zano na dwa tygodnie więzienia, Imiela uwol

niono od winy i kary.
Wolfowi zaliczono areszt śledczy, wobec

czego obaj piloci wypuszczeni zostali na wol

ność.

Sąd wojsbówg
xm obrazę I*lu9sollnlrgo mad
amemlcaAslfim Generałem

Butlerem

Amerykański generał Butler komendant

brygady morsldej, miał niedawno mowę w Fi-

iadelfji o Mussolinim. Twierdził on, że jeden
s jego przyjaciół opowiadał mu, iż był świad

kiem jak Mussolini przejechał raz dziecko, ja-
dąc z szybkością 120 kilometrów na godzinę.
Dyktator nie pozwolił nawet zatrzymać samo-

abodu mówiąc:

JSprawy państwa nie mogą czekać dla tak

małej rzeczy!"
Generał Butler komentując ten fakt dodał:

^Jakże można mówić o rozbrojeniu z takim

człowiekiem? To jest typ, który ezeka tylko
sa sposobność, aby rozpętać wojnę!"

Poseł włoski w Waszyngtonie złożył na

tychmiast oświadczenie w prasie, że cała ta

opowieść została z palca wyssana. Gdyby Mns-

sotini istotnie ezłowieka przejechał, to z czy
sto ludzkiego uczucia byłby się zajął ofiarą.
Poseł włoski złożył również protest w mini-

storstwie spraw zagranicznych. Sekretarz sta

ną Stimson wyrażał posłowi ustnie i piśmien
nie wyrazy ubolewania ze strony rządu ame

rykańskiego. Generał Butler został złożony z

nroędn i stanie przed sądem wojskowym.

Pliłośf i rewolwer
Wprogramie sowieckim

Wszgscg ma sirzeBnlcu

Generalny sekretarz Związku Młodzieży
Komunistycznej, w końcowym swym referacie

wygłoszonym na niedawno odbytym zjeździe
stwierdził, że zarzut Woroszyłowa, o niedosta*

tecznem przygotowaniu młodzieży dó wojny,
jest najzupełniej uzasadniony.

— Jestem przekonany -- mówił Kosarew,
że i tu są towarzysze, którzy nie potrafią użyć
rewolweru. To wstyd. Każdy już dawno po*
winien nauczyć się strzelać z rewolweru.

- A ty, potrafisz? — padają głosy kom*
SOHIOłcÓW.

- No jeżeli już pytacie, to mogę wam po*
wiedzieć, żę otrzymałem nagrodę, jako naj*
lepszy strzelec W grupie A, oddając na 50

strzałów 49 celnych -- chełpił się wojowniczy
sekretarz, poczem.ciągnął dalej:

— Dziewczynyskomsomołki mogą wiele

zdziałać, aby komsomolcy nauczyli się strzs*

ład Nie powinny zaznajamiać się ani romans

sować ź młodzieńcami ,którzy nie umieją uży*
wać rewolweru i karabinu. Strzelnica powin*
na skupiać wszystkie warstwy. Sam byłem
świadkiem, jak jakaś panna, ubrana według
najnowszej mody, w skórzanych rękawiczkach
na rączkach strzelała do tarczy 1to wcale nie*

źle. A więc — wszyscy na strzelnicę.

Proces oprzpgofowanfe ramartiu nożpcle
Fiarszalifa Pitsudskfe^o

Toczący się od kilką dnii w Sądzii-e Okręgowym .. w Warszawie w ielki proces

karny przeciwko pięciu członkom milicji partyjnej P.P .S .- C .K .W , oskarżonym o

przygotowanie do zamachu na życie M arszałka Piłs'udskiego. Zdjęcie: — na ławie

oskarżonych od lewej — Dominik Trochhnowski, Piotr Jagodziński, b. poseł Józef

Dzięgielewsiki, Józef Białkowski, Franciszek Markowski. Na ławie obrońców od lewej
- - moc,: W. Szumański, E. Śmi-arows-ki (przemawia), L. Berereson, S. Benkiel, H. Gac

ki, L . Honigwill, M. Rudziński,

franc(a nie zanereni o wlasnem
beznieczefisiwie
Esiswsć premiera Ławela

Rząd Latała Sta'nął w dniu 30 ub.im. przed
Izbą i Senatem i złożył oświadczenie, w któ

rym m. in. mówi:

*,Rząd pragnie.nadał.prowadzić pokojową
politykę Francji, nie naruszając jednak my
śli o utrzymaniu bezpieczeństwa. Utrzymanie
istniejących traktatów jest podstawą pokoju.
Rząd metodycznie ! cierpliwie' będzie praco

wać nad organizacją pokoju w Europie, nie

zapominając o własnem bezpieczeństwie i o

węzłach przyjaźni wiążących nas z zaprzyja
źnionymi narodami.

Rząd zdecydowany jest jakriajenergiezniej-
szych środków się chwycić ,dla zwalczenia kry
zysu gospodarczego i dlatego uważa za ko

nieczne prowadzić szeroko zakrojoną i daleko

przewidującą politykę rolną.
: ...'Rząd' zajmie się y. gzczeęólnjr,sposób zwal

czaniem klęski bezrobocia. Rerjod infla cji
epoki powojennej rozpętał, gorączkę spekula
c ji i pogrzebał zasady moralności obowiązują
cej w interesach. Rząd mnsi w.; to w'ejrzeć. —

Rząd pragnie również polepszyć warunki ma-

ierjalne i moralne kla sy pracującej. W spra

wach tyczących się tanich mieszkań, rozwoju
nauczania technicznego i zawodowego w prze

myśle, opićki nad Hczńemi roninami, sanitar-

nem pogotowiem pa'ństwa mamy nie chęć do

dysput -lecz 'wolę czynu. Kbttjbitanci z Wiel

kiej W ojny rozumieją niewątpliwie język, któ

rym przemawiamy' i :który odpowiada ich aspi
racjom.

'Przeżywamy godziny pełne trudności. Pa-'

nowi'e! — rząd w godzinie tej zwraca się do'

was! Prosi was,' byście mu pomogli w urze

czywistnieniu' zgodnem program u budującego
państwo,' programu praktycznego i opartego'
d' ideały,1m. któr* p'adg-ńĄc śro wznieść oonad

IMwm pnzi*nwa sic '

coboMKibnr raienilcclf.
'

Ogłoszone '.v tych dniach w K iwnie roz* |
porządzenie 'władz policyjnych nakazuje wszy jj
stkiryi pracodawcom zastąpić w ciągu roku bić* j
żącego pracowników obcych obywateli przez

obywateli litewskich. Prasa niemiecka, dóńo*

sząc o teni stwierdza, że w ten spośób coriap
mniej 18.000 ludzi pozostanie bćz pracy i że

w tej liczbie ogromny odsetek stanowią Niem*

t-y .

-

"

: s

Bezrobocie w Niemczech
wzrasta

W pierwszych dniach stycznia rb. liczba

bezrobotnych pobierających zasiłki z funduszu

ubezpieczenia na wypadek bezrobocia wyno*
sila 2,15 miljonów wobec 1,78 miljona zano*

towanych z początku grudnia 1930 roku. Licz*

ba otrzymujących zasiłki z tytułu ubezpieczę*
nia na wypadek kryzysu gospodarczego wzto*

sta w tym samym czasie z 566.000 na 667.000.

Powyższe liczby nie przedstawiają jednak
wszystkich zarejestrowanych bezrobotnych w

Niemczech, lecz tylko liczby osób, otrzymu*
jących świadczenia z tytułu ubezpieczenia so*

cjalnego.
Urzędy pośrednictwa pracy zarejestrowa*

ły z początkiem stycznia 1931 r. 4,35 mfljonów
poszukujących pracy, wobec 3.76 miljona za*

notowanych w pierwszych dniach grudnia t.

ub., przyczem stwierdzono, że ilość bezrobot*

nych pracowników umysłowych wzrasta o*

miesiąc.
Przed upływem zimy brak jest widoków

polepszenia na rynku pracy.

Cza wr6ca do Władzo
BnritonB?

,,Przepowiednie" księżny de Guise.

Księżna de Guise, żona pretendenta do tro

nu Francji, ks. de Guise, udzieliła wywiadu o

wcale sensacyjnej treści. Oświadczyła ona, it

w r. 1932 odbędzie się we Francji zamach sta*

nu w celu restauracji monarchji i wprowadzę*
nia na tron francuski dynastji Burbonów.

,,Nasze nadzieje, mówi ks. de Guise, opie*
rają się na istniejącej wśród ludu sympatjl dla

potomków dawnych królów Francji. Republi*
ka francuska może się znaleźć po wyborach óo

parlamentu (1932) w obliczu głębokiego kryzy,
su, o ile zwyciężą komuniści, co niej jest wy*
kluczone"...

,,W tym momencie możemy opanować sy*
tuację w kraju, przy pomocy znajdujących s ę
do naszej dyspozycji 60.000 ludzi, oddanych
zupełnie sprawie Burbonów. Musimy na.

razie — czekać, aż kryzys, gospodarczy czy

polityczny stworzy dla nas właściwą sytuację
i osłabi republikę".

,,Ruch rojalistyczny we Francji, jak mówi

ks. de Guise, poczynił wielkie postępy w dą*
gu ostatnich 10*ciu lat. We Francji znajduje
się około 60.000 ludzi oddanych naszej spra*
wie, obeznanych ze służbą wojskową, b. ofi*

cerów i żołnierzy, którzy już teraz są przygo*
towani do ewentualnej akcji".

Małżonek ks. de Guise żyje w Belgji - na

wygnaniu. Księżna de Guise pochodzi z linji
królewskiej BoiirbomOrleans. Właściwym pre*
tendentem do tronu jest syn ks. de Guise,
książę Henryk, hrabia Paryża.

Oświadczenia i przepowiednie ks. de Guise

noszą wybitne piętno sensacji nie pozbawionej
pewnego odcienia bluffu, gdyż, jak wiadomo,
ruch rojalistyczny we Francji nie przyczynia
swym istnieniem zbytniego kłopotu i obaw

rządowi republiki.

walki partyjne, ożywiony jest troską o służbę
ojczyzny!"

Po expose prcmjera Lavala wywiązała się
ożywiona dyskusja, po której nastąpiło głoso
wanie.

Nowy rząd otrzymał niespodziewaną więk
szość 54 głosów.

Prasa francuska lewicowa nie rada jest z

tego obrotu rzeczy, natomiast prawicowa try

umfuje, podkreślając, że dla F ra n cji istnieje
tylko jedna większość w parlamencie. Na imię
jej: Poincare, Briand, Tardieu.

!1afa41iS tfo wuKupirnia
z fśgfo niemifchicli

Związek Obrony Kresów Zachodnich (Po
znań, ul. Fredry 7) komunikuje, że są do wy.

kupienia z rąk niemieekieh następująco ob-

jekty: w powiecie ostrowskim 4 morgi ziemi

wraz z zabudowaniami, wartości bez inwenta

rza 4.500 zł., z inwentarzem 0.000 zł.; w po

wiecie chodzieskim gospodarstwo rolne 110

morgów, w tem 32 morgi łąk z zabudowaniami,
wartość 50.000 zł.; cegielnia parowa w powie
cie chodzieskim z produkcją roczną do 20.000

sztuk cegieł — cena 230.000 zł. Adresy wymie
nionych objektów wskaże Z. O. K . Z. w Po-

Paule Prezydencie, pijak fest na s a li...
Hfpmawira 4?ferć*zels z obratl SStficlssMas*u

Pod tym frapującytn tytułem ; podaje
,,Volkischeir Beobaehter''' następujący obra

zek zttozmówefc parlamentarnych na posie
'diżeih'iu Reióhsitagu z przed laty aż 10, uwa

żając je za aktualne W chwili bieżącej.
,,Posiedzenie Reichstagu 26 stycznia

'

1921 r.'Prezyduje socj'alista Lobe.

Poseł Koenen (kbmńnista) W tym bar*

barzyóskiem pdstę^oWańiu,.:
Poseł Horsing (socjalista): ty zawszawio

'ńy( ty psie! ty Świni'o!
Poseł' Brass (komunisita) do Horsinga:

Czy pań się dzisiaj czesał?

Róseł Koenen mówi w ciąż dalej, pos.

Horsittg podnosi pięść," aby wypoliiczkować
Brassa, który go osadza prżemooą na miej
scu ze słowami: człowieku bądź choć tutaj
lozsądny, jesteś zupełnie pijany!

'Hotóńg woła dalej: ZaWsżawiioifly!
Poseł Hoffman (komunista) rzuca się

między Braśsa i Hbrsińjia, od' którego o-

u

trzymuje pch.nięcie w piersi i krzyczy: pa
nie prezydencie, tu jest pijak na sali!

Prezydent Lobe: panie pośle przywołuje
pana do porządku! poseł Hoffmann: Nieci'

pan przywoła do porządku tego., o którego
ch-odzi, on tu prze-s-zkadza!

Prezydent Lobe: panie Hoffmann oprócz
par.a nikt w tej chwili nie na-rusza po-rząd
ku.

Poseł Hoffmann: Mówca nie może

przyjść do słowa, bo pijany ciągle przeszka
dza (na prawicy krzyki: to jest niemiecki

parlamentaryzm! Hórsing jest pijany!
Prezydent Lobe: panie pośle Hoffmann,

ja pana poraź drugi przywołuję do porząd
ku.

Posła Horsinga wyprowadzają jego przy

jaciele z sali.

Poseł Brass: Odrazu wywachałem jego
stan itd.
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Ostatnia dobra rada
Pow rót do przykre! sprawy p. J. Kanarowskiego

W kilku kolejnych numerach naszego pis
ma z ub. roku, a mianowicie w dniu 27 wrześ

nia 1930 r. w art. p . t . ,,Ideowym ezłonkom

O. W . P . pod uwagę". 'Wizerunek jeszcze jed
nego z działaczy narodowych" na Pomorzu",
następnie w nr. 225 z dnia 28 września ub. r .

oraz w nr. 226 z dn. 30 września 1930 r. zaj
mowaliśmy się przykra spraw% niejakiego p.
Józefa Kanarowskiego, redaktora ,,Słowa Po

morskiego", o którym już głośno było w Pol

sce przed jego zjawieniem się na terenie Po

morza, skoro jedno z pism lubelskich, ,,Ziemia
Lubelska", zmuszone było po ujawnieniu sze

regu czynów hańbiąc-ych pana ,Redaktora", na

pisać słowa:

P. Józef Kanarowski jest trupem moral

nym, z którym niktliczyć się nie chce i nie

może, kto ma honor do stracenia."

Przytoczyliśmy eały szereg faktów, stwier

dziliśmy, że pan ten w ykreślił się swem postę
powaniem z grona ludzi honoru i ze społeczno
ści łudzi uczciwych.

Tuż po naszych artykułach p. Józef Kana

ro'wski zamiast zareagować na okropne zarzu

ty skierowane przeciw niemu — jako Polako

wi — w sposób w świecie ludzi honoru przy

jęty, złożył na łamach ,,Słowa Pomorskiego"
dwa oświadczenia:

Pod datą 28 września 1930 r. w nr. 225

,,Słowa Pomorskiego" oświadczył:
,,Wobec artykułów, jakie się ukazały w

dwu kolejnych numerach ,,Dnia Pomorskiego"
oświadczam, co następuje: ,,Ani do ,,Strzel
na'*, ani do ,,0. W .P ." (Organizacja Wojsko
wa Polska) nigdy nie należałem. Nigdy nie by
łem d-cą obrony Samborna, rolę tę wykonywał
zupełnie kto inny. Z powodu 'ataków na mnie

prasy sanacyjnej w Lublinie w r. 1928 spra

wę skierowałem na drogę sądową... Nie moją
rat winą, żo dotąd (r. 1931 — przyp. red.)
mzprawa sądowa się nie odbyła."

Podpis
Józef Kanarowski.

W dniu 1 października 1930 na łamach

,,Słowa Pomorskiego" pojawiło się drugie ,,o-
świadczenie" tej treści:

,,W związku z oszczerczemi(!) artykułami
,,'Dnia Pomorskiego" oświadczam, że sprawę

przeciw temu dziennikowi oddaję do sądu..."
Podp. J . Kanarowski.

Czekaliśmy cierpliwie pełne cztery miesią
ce na sprawę sądową, bojąc się, by przypad
kiem — tak jak w Lublinie — ,,rozprawa są
dowa się nie odbyła",' mimo upłynięcia trzy
letniego ezasokreau.

A przecież w sprawach honoru i czci każdy
człowiek przyspiesza, naciska, alarmuje sądy,
by zajęły sie jego sprawami, bo stać pod za

rzutami tak strasznemiprzez pełne trzy lata —

od roku 1928 do 1931 - to naprawdę trzeba

mieć wytrzymałość nerwową i elastyczność ho

norową nielada.

Czekaliśmy pełne cztery miesiące. A tym
czasem w sądzie w Lublinie badaliśmy powód
tej niezwykłej zwłoki. Na podstawie udzielo

nych nam inform acji ,,sprawa redaktora K a

narowskiego" przeciw redakcji ,,Ziemi Lubel

skiej" uległa przedawnieniu, ponieważ ... ,,ani
oskarżyciel, ani oskarżeni nie zdradzali ten

dencji zakończenia sprawy na rozprawie głów
nej".

Rozumiemy. Redakcja ,,Ziemi Lubelskiej"
zmusiwszy zdyskwalifikowanego ,,pana redakto

Ta" do haniebnego opuszczenia Lublina, nie by
ła zainteresowana w prowadzeniu rozprawy.
Szkoda kosztów i zachodu.

! Ale oskarżyciel? P. Kanarowski? Bity po

twarzy publicznie i nazwany publicznie ,,tru

pem moralnym"? Ten wolał także nie prze

prowadzać procesu w sądzie ... Rozprawa nie

odbyła się i nie odbędzie się, bo oskarżyciel
nie może się bronić.

Na nasze publiczne zapytanie, kiedy to od

będzie się rozprawa sądowa przeciwko nasze

mu pismu, gdzie chcieliśmy przeprowadzić do

wód prawdy, pojawiła się na łamach ,,Słowa
Pomorskiego" odpowiedź w nr. 23 z dn. 29-go
stycznia 1931 r.

W wiadomościach potocznych schowana

między ,,Siłą a zdrowiem", oraz komunikatem

o .,walce z bezrobociem" pojawiła się skromna

notatka ,,Bo wiadomości".

W notatce tej anonimowo napisano: ,,Poda
jemy do wiadomości (kto podaje? cała redak

cja? — przyp. red.), że skarga przeciwko
,,Dniowi Pomorskiemu" za artykuły przeciw
red. J . Kanarowskiemu wniesiona została do są
du w Toruniu przez mecenasa Ossowskiego
dnia 2 grudnia 1930 r. za liczbą 3203 kg.
mo/zn "

Ciekawe! — ,,Obrażony" we wrześniu czło

wiek czekał aż do grudnia z wniesieniem skar

gi w obronie swej czci i honoru. No ale sunm

euique...
W międzyczasie w naszej redakcji zjawił

się niedawno kapitan W. P . pochodzący *

Gródka Jagiellońskiego, i wobec świadków zło

żył nam następujące oświadczenie:

^Bawiąc w Toruniu spotkałem w kawiar

ni ,jPomorzanka" p. Kanarowskiego, który
był tuż przed wojną moim nauczycielem ję
zyka niemieckiego w gimnazjum w Gródku,
oraz razem byliśmy w ,,Strzelcu". Ujrzaw
szy tego pana w Toruniu chciałem go pu
blicznie w kawiarni spoliezkowae, ale

wstrzymałem się od tego jedynie dlatego,
by nie kalać munduru oficerskiego. Powod

zaś mego oburzenia jest ten, że p. Kana

rowski w momencie wjbuchu wojny i w

chwili tworzenia się legjonów prowadził
nasz oddział strzelecki z GródkadoMszany,
do którego to oddziału i ja należałem.

Jest mi wiadomem, że p. Kanarowski

otrzymał z naszej komendy pieniądze na

każdego z nas, prócz tego otrzymał od ro

dziców poszczególnych z legjonistów drobne

sumy dla nas na pierwszy okres wojny.
Gdy przybyliśmy do Mszany, p. Kana

rowski polecił nam rozejść się do domów,
a pieniądze otrzymane dla nas zatrzymał...

Dowiedziawszy się, że teraz jest redak
torem ,narodowym" i ,,działaczem" na te

renie Pomorza, chciałem przez publiczne
spoliezkowanie go dać wyraz pogardzie, ja
ką można mieć dla tego rodzaju typu
ludzi."

Oświadczenie to łożone przez oficera przy
świadkach pozostaje do naszej dyspozycji. Czy
wobec tak straszliwego dowodu ze strony po

krzywdzonego przed siedemnastu laty świad

ka możemy tolerować grasowanie na terenie

pomorskim osobnika o takiej przeszłości?
Robimy krótką uwagę pod adresem Prezesa

Zarządu Stronnictwa, Naczelnego Redaktora

pisma, w którem p. Kanarowskipracuje i pod
adresem zespołu redakcyjnego, który z p. K .

koleguje: Jeśli z tym osobnikiem o tak skala

nej przeszłości, nie zrobicie porządku, będzie
my m usieli odpowiedzialność za to tolerowanie

na Pomorzu człowieka o przekreślonej fizjo-
gnomji moralnej, przenieść na Was.

Są pewne granice tolerowania zła, poza któ-

remi jest się współwinnym. Dziennikarze po

morscy nie mogą śeierpieć, by w gronio ich za

siadał i oficjalnie za redaktora uchodził ezło-

wiek przekreślony w opinji ludzi uezeiwyeh.
Wóz albo przewóz. W przeciwnym razie

przejdziemy do ogłoszenia in eztenso tych ma-

terjałów, które mamy przygotowane jako do

wód prawdy przed sądem. Radzimy oszczędzić
prasie pomorskiej dotykania się tych obrzy
dliwości i brudów z przed lat kilkunastu i nie

dawnych.
Dobrze radzimy!

Społeczeństwo kwiecia potępia ahcfc
opozycjiw sprawiewięźniówbrzeskich

W tub. piątek, odbył się w świeciu na sali

Chełnawskiego wiec w sprawie Brześcia, on

ganózowany przez Bezpartyjny Blok Współ*
pracy z Rządom w Świeoiu.

Do licznie zebranych przemówił mec.

Buczkowski przedstawiając genezę wypad*
ków, 'które, rozpooząwszy się na niesławnej
pamięci kongresie Genitrolewu znalazły swój
półfinał n* terenie więzienia wojskowego w

Brześciu nad Bugiem. Przemówienie przery*
wane od czasu do czasu gromkiemi ,okrzyka*
mi na cześć marsz. Piłsudskiego ~ odimaio*
wało zebranym, otćhłbń zbrodniczych tao*

wań rozwydrzonego partyjniictwa aakończo*

nych obrzydliwym kolportażem broszur'ka o

Biześciu na terenie genewskim.
Zebrani przyjęli jednogłośnie rezolucję na

stępującej treści:

Zebrani obywatele m. Świecia, po wyslu*
chaniu referatu p. Buczkowskiego stwierdza*

ją, że dotychczas żaden z t. zw . więźniów
brzeskich zażaleń i skarg na traktowanie go
w więzieniu — władzom, uprawnionym do

rozpatrywania takich skarg — nie złożył; że

cała akcja brzeska opozycji — opiera się wy*
łącznie na domnięmaniaidh i przypuszczę*
niach; że interpelacje, złożone przez opozy*
oję w Sejmie i Senacie — chcą przesądzie wy
m ki i 'narzucić niezależnemu sądowi opi.tję
partyjną, między innemi — w drodze nadu*

żywania trybuny sejmowej; iż w dzisiejszym
stanie rzeczy — ąkaja brzeska opozycji jest
wyłącznie i tylko okazją polkyczno*pacrtyjną,
dla celów walki politycznej stworzoną.

Zebrani potępńają jaknaiJkBitegortycz*
niej całą akcję, ja'ko niecny, nikczemny i po*
dły sposób walki z Rządem, wysoce krzyw*
dzący godność narodową i niesłychanie arko*

dzący imieniu i aprawie polskiej na zewnątrz.
Wobec odpowiedzi Rządu Rzeczypospolitej
zebrani uważają t. zw . sprawę brzeską za dos

tatecznie wyjaśnioną.
Po wygłoszeniu okrzyku na cześć Najjaś

niejszej Rzeczypospolitej i Jej Prezydenta —

zebrani w spokoju opuścili salę.

Niezwykłe zebranie Rady miejskiej
w Chełmnie

Zebranie Rady odbyło się w środę dn. 28

stycznia o godz. 5.30 po poł.

Niezwykłem możnaby je na'zwać dlatego,
że ojcowie miasta wykazują ,,niezwykle" za*

interesowanie spraw'ami gospodarczemi mia*

sta. Zebranie to bylo zwołane w celu uchwa*

lenia budżetu na rok 1931*32 i cóż się oka*
ziło — oto na 36 radnych na zebranie zja*
wia się tylko 24 i to jeszcze ze znaeznem

opóźnieniem, tak żc przewodniczący Dr.

Drążkowaki nie mógl punktualnie otworzyć
zebrania, z powodu braku kworum.

Przy uchwalaniu budżetu kierowano się
najdalej posuniętym zmysłem oszczędnośoio
wym, skreślono caly szereg poizycyj, np. w

dziale, zapomogi i remuncracje — 600 z'ł.

materjał pisemny dla biur miejskich — 600

zl. djety i rozjazdy zniżono o 500 zł. W I

szkole skreślono całkowicie 245 zł. opłaty za

telefon. Ta ostatnia pozycja wywołała ogrom
ne oburzenie p. radnego Sentkowskiego, 'któ*

ry domagał się skreślenia pozycji 1500 zł- na

lekarza szkolnego, a pp. Krefft i Bocian żą*
dali skreślenia pozycji ,,biib!joteka w szkole

doksztajcającej" (IDO zł.) . Ci panowie są

czywiście nauczycielami.
Ponieważ zebranie trwało dość długo, o*

kolo godz. lł*ej część radnych się ulotniła,
tak, że pozostało tylko 16, trzeba, więc było
gonić za niektórym'i, by przynajm niej kwo

rum było i by raz moż'na było uchwalić bud*

żet. O godz. 0.30 w nocy przy liczbie 19*tu

radnych uchwalono budżet, który na rok

1931*32 wynosi 674.786,72 zł. (z a rok 1930*31
670 g4

Chełmno 'może być naprawdę ,,dumne", że

posiada tak troskliwych o swój los zarząd*
ców, któirzy dążą do polepszenia sytuacji
albo za pomocą absurdalnych wniosków,
albo też za pomocą secesji

,,Marka Światowe! sław y"
znana od iat40.

Dla zdrowia dzieci!
przez powagi lekarskie zalecany.
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Kazimierzowska 31. - Kołłątaja 12.

- - Jaki jest budżet miasta na r. 7931*32.

Do środy dnfta 4 bm. wyłożony jest w Mngis*
tracie dla publ'icznego wglądu budżet miej*
siki za. rok 1931*32. Ze względu na to, że w

najbliższym czasie wejdzie budżet pod obra

dy Rady Miejskiej, zainteresują się nim za*

pewne ii-ozmi obywatele miasta, a zwłaszcza

ci, którym leży dobro i rozwój miasta na ser*

eu.

— Walne zebrmie Zw. Inwalidów Woj.
W ub. niedzielę odbyło się w lokalu p. Skrt%y
pnika wal'ne zebra(nie Związku przy licznym
udziale członków. Na wstępie powitał jfc
Wieazchowśki członka Zarządu ojewódz*
kiego p. Kałamanstkaego, cadomfca R ady Wo(je*
w ódzkiej p. Dyłskiego oratz przedstawicie**
nasz. pasma, pacszem uczczono pamięć jenar*
łego członka Ł p. Wtelińśkiega Z okraś*
imienin Pana Prezydenta wzniesiono okrzyk
na aześć Najjśn. Rzeczpospolitej Polskie;

Na marszałka powołano p. Kalmatnfcw*

go. Obszerne sprawozdanie roczne wygłosi*
li pp. Wierzchowski, Joeck i Graczyk. Zs*

rząd interweniował IriBca razy w oprawach
inwalidzkich, zebrań urządzono 12, stra kray
poprawił się o 200 prpc. Na wniosek Kom**

sjR rewizyjnej udzielono jednogłośnie abso

lutoriu'm , W tsonem głosowaniu 'wybrano p

Wierzchowskiego prezesem, resztę zaja%du
przez aklamację, sekretarzem p. Joocka, łkar

bukiem p. Graczyka, wioepretzeeaan p. Sal

mońskiego, zast sekt. p . Motykńskiego, aaat-

p. SomerMda. Do kona. rewizyjnej
pp. Frankenberg, Skrzypczak i Beli**

Bardzo interesujący referat o najważniej*
szych przepisach z ustawodawstwa hrwafidz*

kiego wygłosił p. Kałamarski, W końcu przy*
jęto statut kasy pośmiertnej. Na mecz kuch

ni dla bezrobotnych uchwalono 25 zł.
— Walne Zebranie Kat. Tow. Robofnii

ków. W ub. niedzielę odbyło się walne ze*

bramie towarzystwa celem uzupełnienia zarzą
du. Na marszałka powołano p, Saimońskie*

go. Prezes p. Skrzypmk podkreślił faarmonje
pracy w towarzystwie, a p. Nowak zdał sec

golowe sprarwozda/nie roczne. M ajątek towa*

rzyatwa wynosi 1186 zł. Na wniosek Kom.

rewizyjnej udzielono skarbnikowi p. Wierz*
chowskiemu pokwitowania.

Skład zarządu pozostał na następny rok

bez zmiany. Delegatem na zjazd krajowy zo

stal p. Nowak. Na kuchnię dla bezrobotnych
ofiarowano 25 zł.

Ha marginesie

,,Pifc Huba do iabóba...
Jeden z przyjaciół naszego pisma pisze j i

nam z Wąbrzeźna: i:

Jesteśmy ś-wiadkami od dłuższego już
czasu, jaki-emi m-etodami zw'alcza prasa en

decka przez swe pisem-ka wydawcę i rodak !
tora ,,Głosu Wąbrzeskiego" p, Bolesława

Szczukę, tylko dla'tego, że ten sita-ry, zasłu

żony działacz pomorski inne wyzn-aje za

patrywania polityczne i innemi kroczy dro

gami, n-iż ci, którzy chcieliby zmon-opo-lizo
wać w s-wem ręku oałe życie polityczne Po

morza i prowadzić je niezwykłemi drogami
Sdireiberów, Wysockich, i tym podobnych j
,,prowodyrów” ,,narudowych” naszej dziel- '

ntcy. |
Rzecz charakterystyczna, że w tym ata :

ku na p, red. Szczukę bierze też udział pe
wien ksiądz-staruszek, który nagle aa sta

re lata wtziąłsię gorąco do pióra i gromi w

prawo i lewo, kogo może.

Otóż tu nasuwa się i mnie ciekawe

wspomnienie. Kiedyś, gdy p. Szczuka wy
dawał ie-nzoze ,J!a Niemca" ,,Głoe Lubaw

ski", w piiśm'e tem drukował swe gawędy
również ów ksiądz, dziś staruszek, a pod
pisywał swe ,.gawędy" przybranem imie

niem ,,Starego Kuby" .

Za jedną z tyah gawęd władze niemicc

kie chciały owego ,,Starego Kubę" pociąg
nąć do odpowiedzialn-ości i ukarać, Ale wy
dawoa pisma p. Szczuka w procesie nie wy
dał autora i prawdziw-ego nazwiska ,,Sta
rego Kuby", a w rezultacie za to.,., poszedł
sam do więzienia, skazany przez władze

niemieckie na.,,, dwa lata.

Obecnie tenże ,,Stary Kuba" pisze w za

pale polemicznym:
,,Mój panie Szcz-uka, ja zgrzybiały sta

rzec mogę cię mojem piór-em w koca róg
zagnać,,,."

Czyż n-ic jes-t to złym dowodem pamięci
i bra'kiem uczucia w-dzięczności za zapędzę
nie wówczas pana Szcz-uki,,,, nie w kozi

róg, a do pruskiego więzienia na dwa la

ta.,,,? W,
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KRONIKA O znaczeniu zniibi cen

aiigknfów spoigwczych dla rolnikówBYDGOSZCZ

Kalandanyk raym.-kal.
Wtorek Błażeja
Środa Weroniki

— Dyżur aptek: od wtorku 3 lutego 1931

pełnią dyżur: Apteka Nowomiejska, Bielawki,
Chodkiewicza 5; Apteka pod Łabędziem, ul.

Gdańska 5; Apteka Staromiejska, ul. Długa.

REPERTUAR KIN:

%wrso; ,,Tarzan władca dżungli"
Kristal: ,,Wiatr od morza".

Marysieńka: ,,Czterech djabłów".
Nowości: ,,Kobieta bez serca'1

Oko: ,,Cztery 'pióra".
Apollo: ,,Miłość Księcia Set.gjusza".

Z miassa

i - Administracja ,,Dnia Bydgoskiego" za*

wiadamia wszystkich Czytelników, że p. Ste*

fan Kum an przestał być naszym akwizytorem
i inkasentem z dniem U stycznia 1931.

— Podziękowanie: Szanownemu Obywatel*
stwu bydgoskiemu za gremjalne przybycie na

uroczystość poświęcenia świetlicy Organizacji
Przysposobienia Kobiet do Obrony Kraju,
Wielebnemu ks. prob. Wiśniewskiemu za od*

prawienie mszy św. na intencję P. W ., wiel.

ks. prob. Szyłkiewiczowi za poświęcenie świet*

iicy i serdeczne przemówienie, artystom p. p .

Br. Dzh.dzickiemu i Kubickiemu za przepięk*
ny śpiew' i grę na wiolonczeli, podczas mszy

św., przedstawicielom władz wojskowych z p.
gen. Thomniće, p. Powierza, p. kpt. Urbano*

wi i por. Szymanowskim na czele. Przedsta*

wiciclóm władz państwowych i samorządo*
wych i radcy Spikowskiem-u, del. Ukielskiemu,
prez. Maciejewskiemu, p. dyr. Guentzlowi,
dyr. Lmowskiemu, przedstawicielom oświaty
i grona profesorskiego, dyr. Siemiradzkiemu,
dyr. Skalskiemu, dyr. Winklerowi, prof. Gar*

biczowi i prof. Podgórskiemu, organizacjom i

stowarzyszeniom kobiecym, przew'odniczącym
i delegatkom z p. Thommóe, p. Jaworowiczo*

wą, p. Guentlową, p. Łukaszeyską i p. Chma*

rayńską na czele. Paniom Strzemyskiej i Phi*

lipowej za trudy przy zorganizowaniu słod*

kiego bufetu dla Pewianek. Panom kapelmi*
strzow'j," por. Grabow'skiemu i inż. Stabrow*

sk'iemu z a łaskawe udzielenie zespołu kcncer*

towcgó i Orkiestry kolejowej, wszystkim or*

gatiizaciom społecznym oraz łaskawym ofia*

rodą'wcoirr, którzy przyczynili się do uświet*

hienia; uroczystości %e znakomitą prelegentką
p. Stabrowską na czele - Zarząd O. P . K . d.

O. K . na tej drodze składa serdeczne Bóg
zapiać.

— Organizacja Przysposobienia Kobiet do

Obron'y Kraju podaje do wiadomości ząinte*
resowanym, że przez czas trwania kursów Ina

tendenckicli, sekretarjat O. O . K . d. O . K .

czynny będzie w poniedziałki i czwartki od

godzi 5.30 do 6.30 popoł. w Państw. Szkole

Przemysłowej św. Trójcy 11. Świetlica P. W .

K. jest otwarta dla członkiń i hufców w piąt*
id od godz. 16—18, Jagiellońska 9, II ptr. w

pawilonie głównym.
— Zw . Właścicieli Nieruchomości zawia*

damia sw'oich członków', że plenarne zebranie

odbędzie się w dniu 3 lutego br. w sali restau*

racji ,,Pod Lwem" przy ul. Marsz. Focha o

godz. 20*ej.
— Program artystyczny w kawiarni Bristol.

Z dniem 1 lutego właściciel kawiarni Bristol,
'p. Z . Ciupek, urządził niespodziankę karna*

watową bywalcom kawiarni, angażując dosko*

nałą orkiestrę pod kierownictwem p. Konar*

skiego. Repertuar orkiestry jest nadzwyczaj
urozmaicony, obejmuje bowiem przeszło 200

najróżnorodniejszych piosenek polskich i za*

granicznych. Zgranie członków orkiestry jest
doskonałe pod każdym wzglądem: poza grą

w szyscy b. ładnie śpiewają, stąd urozmaicę*
nie wielkie dla słuchaczy.

Zresztą można się przekonać., . .

Poświecenie f macftów pocziowo-feiegraficzntjdi
w Gdgni, Orlowic i OSfsgwlea

W końcu ub. tygodnia odbyła się uroczy
stość poś'więcenia gmachów pocztowych w Or

łowie, w Gdyni-Porcie i radiostacji na Oksy
wiu,

Poświęcenia gm achu oddziału urzędu poc-zt.--
telegraf, w Orłowie dokonał miejscowy lis.

proboszcz; Pruszak w obecności prezesa Dy
rekcji Poczt i Telegrafów z Bydgoszczy p.

Maciejewskiego, starosty powiatowego p . H e n -

szła, wiccprez. Dyrekcji p. inż. Bedeniika,p.
konsula Kukowskiego, przedstawiciela ,,Żeglu
gi Polskiej'', p. Słomnickiego i in.

O godz. 10,15 goście przybyli do Oksywia,
gdzie odbyło się poświęcenie nowowybudowa-
nej stacji radjo-tełegraficznej. Tu do nc-est-

Wiełe się mówi o konieczności ratowa

nia naszego rodinieitwa od nędzy, szuka się
najinozmai'tszyoh środków, jak pożyczka,
która notabene zamienić ma śmierć nagłą
roknctiwa na długie i przewlekłe konanie.

Środki, które są do naszej dyspozycji, nie

stety nie są wyfzyskane.
Chcę dziśmówić o jednym z nich, a mia

nowicie o zniżce cen artykułów spożyw
c(zych w handlu detalicznym i o znaczeniu

tej zniżki dla rokńctwa.

Wszyscy dziś wiemy, że ceny na arty
kuły nolme są niezmiennie nis'kie, lecz nie

wszyscy to jeszcze odczuw'amy na naszej
kieszen'i, a pnzedeiws'zystkiem nie odczuwa

tego, w odpowiedniej mierze ludność miast

i miasteczek, między którą a rolni

ctwem stoi cały szereg pośredników, hamu

jących odpowiedni bieg zniżki cen w sprze
daży detalicznej.

P'oci wpływem kryzysu gospodarczego,
jaki ogarnął cały świat, a więc

'

kraj nasz,

ogólne spożycie zmniejszyło się znacznie,
co przy wzmożonej produkcji szczegól

nie dotkliwie odbija się wa roln'atwie. Gdy

Stosownie, do zapowiedzi odbył się w dniu

29 b. m . z m ałym bo półgodzinnem opóźnieniem
w lokalu kina ,,Oko" jednodniowy kurs rolniczy
składający się z wykładów oraz filmów poka
zowych.

Kursy te, posiadające już za sobą pewną w

świecie rolniczym tradyeję, ciesz% się coraz wi%k-

szem powodzeniom wśród rolników , czego dowo

dem było wypełnienie dość obszernej sali kina

przez około 300 przedstawicielek i przedstawi
cieli rolnictwa okolicznego. Ze smutkiem należy
stwierdzić, iż nie widzieliśmy na sali przedsta
w icieli większej własności rolnej, którzy w dys
kusji, jako ludzie znający swój fach, mogliby
wiele ciekawych rzeczy dorzucić.

Wykłady wygłosili: O przystosowaniu gospo
darstwa do dzisiejszych warunków ~

p. inż.

Kernjalęr. O przechowaniu obornika i sposobach
przygotowania obornika sztucznego — mówił dy
rektor szkoły rolniczej i prezes powiatowy W. T .

K. R . p. Kaczkowski, Zwalczanie chwastów i

szkodników roślinnych — p . inż, Grosborg. O ra

ku ziemniaczanym - - p . inż. Haladzin. Okolicz

ności zwiększania większych ehwast w gospo

darstwie — p . prof. Pycia,
Ze szczególnym zainteresowaniem wysłucha

no referatów p. inż. Kemmlera, p. dyr. Racz

kowskiego i p. inż. Haladzina. N'atomiast refe

ratu na temat ,,0 zwalczaniu chwastów i szko

dników roślinnych ~
- wysłnehała sala bez więk

szego zainteresowania nie ze względu na treść

referatu, która była bez zarzutu, lecz ze wzglę
du na sposób jego wygłoszenia. Również i refe

rat 4-ty pozostawiał wielo do życzenia, jako ujęty
zbyt obszernie, powtarzający znane wszystkim
komunały o sposobie produkcji pasz soczystych
i na dobitkę przeczytany głosem monotonnym i

suchym.
Jeśli chodzi o całość, to ze smutkiem stwier

dzić należy, że pozioia wykładów w porównaniu
z rokiem ubiegłym, znacznie się obniżył.

Kuoh spóMizielłozy w Polsce zait-acza co

raz wźę sze kręgi. Smółdz ełn.e spożywcze
w niejedn-ej miejscowości Połslii centralnej,
Małopolskii kresów wyrugowały ruołikup
ców żydowskich, wz'ględn'e stworzy'y po

ważną konkurencję, zmuszając tamtejszy e-

ników uroczystości dołączyli się pp. komandor

Jam nszcwski z ramienia Urzędu Morskiego,
komąndor S o lski w imieniu Dowódcy Ploty,
zast. starosty grodzkiego Kowalski, kpt. P o l

kowski z urzędu inżynierji wojskowej oraz sze-,

reg in nych panów. Aktu poświęcenia dokonał

ks. prob. Przewoski.
W końcu poświęcono oddział Urzędu Pocz

towego Gdynia V w porcie. Aktu poświęcenia
dokonał fe* prob. Tuszyński.

Zarówno w Orłowie, jak i na Oksywiu oraz

w Gdyni przem aw iał podczas uroczystości p.

prez. Maciejewski, wręczając zarazem odnoś

nym naczelnikom klucze od nowo poświęconych
gmachów.

by jedna'k ceny na artykuły spożywcze, jak
ch'leb i mięso, obniżyły się w tym stopni'u,
5a'k to ma miejsce u producenta, w hand'lu

detalicznym, to fakt ten mógłby wpłynąć
na zahamowanie zmn'ejszenia się spożycia
wśród ludności miejskiej, a nawet mógłby
spowodować skutek odwrotny, a mianowi

cie zwiększenie spożycia, a to znowu m'o

głoby wpłynąć hamująco na zniżkę cen pło
dów rolnych. Jeśli to jednak nie nastąp;,
jeśli nie potrafimy zmusić pośredników do

uczciwego hand'lu, a nie do pasożytnictwa,
na organiźinie społecznym, t-o spożyc-i-e we

wnętrzne będzie się kurczyć dalej, a zatem

pójdzie daleko zniżka cen na produkty rol

n-e, gdyż nie będzie odpowiedniej równowa

gi między popytem a podażą. D ziś zatem

przed zarządami miast i przed prasą stoi

wd'zięczne zadanie spowod'owania przez

odpowjedn' iracisk szero'k'ich sfer han-dl'O-

wych do zr'ozumienia, iż należy dążyć do

wysokiego zaro-bku pr-zez wz-możenie spo

życia, a to da s'ię uzyskać tylko przez obni

żenie cen

Trzeba sobie uprzytomnić, żc na tego rodzaju
kursach, wygłaszanych do ludzi przyjeżdżających
z dalszych okolie i to ludzi przyzwyczajonych do

ruchu i pracy fizycznej, a zmuszonych do pozo
stawania w lokalu zamkniętym, w cieple, w wy

godnym fotelu przez kilka godzin, tylko bardzo

interesujący wykład, wygłoszony przytem odpo
wiednio donośnym i energicznym głosem, zain

teresować może słuchaczy; jeśli tylko brak ja
kiegokolwiek z tych czynników, to sala natych
miast zasypia. — Dlatego też z uznaniem wspo

minamy kurs zeszłoroczny, na którym potrafiono
utrzymać wszystkich słuchaczów w umysłowym
napięciu od początku do samego końca.

W dyskusji zabierali głos p. Urbanowski z

Mochla, p. D udziński z G-ościeradza, podkreśla
jąc iż w obecnym krytycznym m'omencie nie"

uratuje rolnika wprowadzanie nowych kierun

ków w rolnictwie, ani też przerzucanie się od

jednej gałęzi rolnictwa do drugiej, lecz tylko
oszczędna gospodarka państwa, samorządu i mo

żliw a samowystarczalność własnego gospodar
stwa.

Dziś w czasach nieustalonej kcnjunktury, wy

ciąganie wniosków opartyeh nieraz na śeisłej
kalkulacji zawodzi, albowiem wśród wielu czyn
ników wiadomych, jak robocizna, podatki, świad

czenia społeczne i ceny nawozów sztucznych jest
jeden zasadniczy niewiadomy— a mianowicie —

przyszła cena na ziemiopłody.
Jako godną polecenia inowaeję należy z uzna

niem podkreślić wprowadzenie film u, jako do

datku do wykładów. Również godną poehwały
była myśl właściciela kina p. Pilca, który za

małą opłatą 50 gr., uprzystępnił wszystkim ze

branym ujrzenie na ekranie doskonałego film u

angielskiego p. t . .,Cztery pióra".
Wśród wesołego nastroju rozeszła się brać

rolnicza o godz. 5 -tej po południu przesiedziaw
szy 7 bitych godzin na sali.

lememit kupiecki do uczciw-ej ka'lkulacji.
Kresy zachodnie, gdz-ie kupieotwo pol

s(kie ma swoją tradycję, do tej pory są trud

rym terenem dla Spółdzielni spożywczych.
Nie łącząc sięzteml trudnościami, które

w ynikają z nprzedizeń, P.omon?tki Wyd'ział
Generalnej Federacji Pracy podjął inicja
tywę stworz-enia Spółdzielni spożywczej,
której pośw'ęcemle od'było s"'ę w ttb. sobotę,
O godz, 16 zebralisię udziałowcy z preze
sem Rady Nadzorczej prof, Podgórskim na

azele.

Prof, Podgónsfci, otwierają-c tak w-ażną
placówkę, podkreśliłjej znaczenie, dla Swia

ta pracy, ja-k-o jeden ważny krok d-la uspo

łecznienia, Następnie l-okal poświęcił ks.

Dąbrowski z Fary, życząc spółdzielni po
wodzenia.

Zebrani obej'r'zeli urządzenie składu, roz

pytając się o ceny kowarów, czyniąc zara

zem zakupy.
Dodać należy, że człon'kiem spółdzie'lni

może być każdy obywatel, który wipłaci u-

ctaiał 25 zło-tych.
Redakcja ,,Dmia Bydgos-kiego" życ-zy jak

na;pomyślnieiszego rozwoju nowej placów
ce społecznej.

Z pod berła lisięcia
Scarfiawałii

Osta-tnie dwa dni świąt Książe Karnawału

zaanektował bezapelacyjnie d'la siebie, dow*

cipnie kal'ku-lu-jąc, iż dwa dni świątecznego
odpo-czy-nku i to p rz y względ'nie pełnej kie*

sie. co. się ludziskom zwyczajnie z pocz%t*
kiem miesiąca przytrafia, s-kloin-ią żądnych u*

ciech doczesnych do puszczenia sic w zaw*

rot-ny wir m urzyńskich podrygów. I przeć.**
ścipniś ten nie pomylił się, — bo-wiem wazy*
sbkie nawet najmniejsze sale w Bydgoszczy
zairoiiy się sobotn'iej i niedzielnej nocy tło*

nnem zwartych ze sobą silnie par młodych,
poważniejszych i starawych szaleńców, zaka

trupiających robaka tro-sk miast w alkohol-u,
w bard'ziej ponętnem umęczeniu grzesznych
ci a-l rekordami gimnastyki nożnej.

Któ żyw a zabawie dystyngowanej i nie*

wymu-szon-ej sprzyja, sp'ieszy! w sobotę wie*

ozorem do Szkoły Podchorążych, by nie ura

nić możliwości przem-iłego zabicia czasu kar*

na w a ło w e g o. Pódch-o-rążaey są o-ddawna be**

ja-mtaktem na-szego grodu, I nie dziw -

ehłop.cy na sohwat, junacy rośl'i, urodziwi, p ti

ni rozmachu młodości, energii, szyku i za*

wadjaotwa. jakże tu takich nie, miłować, kie

dy i s-zabelką ładnie w ywija i prześliczn'ie wy

giąda na koniu i jak okiem — szelma zer*

knie -
* to jej... najba-rdziej skamieniałe ser*

duszka dziewuszek dematerializują się w lot

ny opar rozgorą-czko-wa(nej sympatji. To też

radość ozieka brała, gdy paitrzał jak to mło*

dość, szyk i piękn-ość skoligaciwszy się nie*

rozerwal-nemi węzłami żywotności przez nie*

biosa nak-azanej wypełniły sale harmonią i

rytmem. Biogi uśm-iech, w ykwit) na twarzach

luminarzy m'iejscow-ego towarzystwa, przed*
stawiciełi władz i wojsko-wych przednich sto*

pn-i tworzył zgodny akompaniament urocze*

mu temu widowisku, któreby i serce szatana

rozradowało, każą-c mu choćby na jedną nof

zapomnieć o ponurym swym zawodzie czy*
ni-enia ludziom źle. Honory' domu czynili
państwo pułk. Poln-iaszkoW-ie jak zwy-k'le ze

staropolską gości-nnością.
Niezgorzej bawiono się w Kasynie CywS*

nem na balu ,,Gryfitów". Pomysłowo pr*y*
b-rana sala po-mieścić wprost nie mogła stło

czonej falangi masek i kostju-mów, których
by się i Nicea nie powstydziła. Uczałczafione

od-ałiski tańczyły z huzarami nieokreś'lonego
autoramentu wojsk-owego, róż-nobarwne BłO*

ty-l-e omdlewały' w ramionach mefistów, kuehft

rzy, straż-aków i tym podobnych profesjom**
listów, krakowiaki i kujawianki wyw-ijały fonc

troty z mi-esaozudhami w ujmuiącej zgo'dzie,
słowem — ,,komon'izaeja" wszelkich styków,
zupełna równość stanów jakkolwiek na jedną
noc wykalk-ułowańych. D wie orkiest-ry ,,r*ne
ly" na prze-' ian aż do umęczenia piuc i ra*

mion muzyka-ntów, bowiem tańczących nic w

świecie nie u-męczy.

Karnawałowy rcnert-ur.r wioślarski tzupe?
n iły batem nasze wioślark-i nocy ubiegłej tj.
z n-ied'zieli ria poniedziałek w sali Kasyna Cy
wtlncgo znala-zły się roje zabaw ow'ięzów, któ

rzy w'iedzą gdizie najlepiej i najbardziej ko*

sząco podają nektar niefrasobliwości. Drwi*

zą naszy-ch wioólarek jest nie wypaczenie nad

miairem sportu wrod-zonego kobiecie wdzsę*
ku. Tenże wdzięk na reprezentacy-jny(m h**

1-u Bydgoskiego Klubu Wioślarek grał pter*
wsze sk-rzypce, której tony zaiwład-nęły wszy
stkimi. Startowano z animuszem do zawodów

tanecznych, finashowa-no z twezmnie'jszooą e*

nergją do białego ra'na. N a wołowej skórze

nie wyliczyłby czł-ek pianych strojów i pięk
niejtrzych jesącz a twa-rzyczek o roziskrzonych
oczach i zarumtenionyefa od ruchu policz*
kaeh. Tntón,^ było zdecydować s(ię, który z

wstawkssnie ruch'liwyer Ikwóatów * obdarzyć
wzrokiem statezego zach(wytu którerrru z nich

dać się ujarzm ić na przecląjE* ehocśażby dzie

sięciu sekund.
— Po(pa'trz pan — jaka pi(kma!
— Aaaa... bardzo ład-na, ale zg'nęła mi łwt

w tłumie. T u siunie druga — co za rasa!
— Rzeczywiście! No a ta w białej suk-rti

,,p irwnzo-kkśna11! albo ta w seledy'no'wej —

jakie oczy!
I tak ,,mi-gały" na pr.zeirni.an ffism-. c, pier

wszoklaśne, śJRszne jak w kalejdoskopie. Kto

na tym balu nie był niech żałuje, bowiem

i%z do roku nadarza się sposobność uczestni

czenia w rewji wdzięku. Uroczemu szaleń*

stwu naszych włośłarek patronawały pp. dr.

Klikow i czowa i Clitebows'ks , sz-lachetnie

współzawodni-cząc w meetingiu zaskarhterik' .

sobie jako ajwięk-szej sympł*ii i uznania ago
łu balowiczów.

Całiifił itaSładowniifa

P. Wincenty Kujawski — Ogród Zoologicz*
ny przy ul. Fordońskiej nr. 1 wpłacił na rzecz

kuchni ludowej 60 zł. Ofiarodawcy składam

serdeczne podziękowanie. Kierownik Magi'
stratu: Ghmiełarski, wcenxezyd*nt mtesta,

Jediioiniewg kurs rolniczg W.I . K.R.
Spś'-a x ossecialraećo iesi5s***fls*iowećo Kiersu rolniesei^^

Wielkopolskiego Tow. KOlek Rolniczgch w BgS(ioszczg

Poiwitceok SpOldzirlni SpoźgwczeJ
,,Spotcmu



ŚRODA, DNIA 4 LUTEGO 1930 K.

GDYNIA
Wcrwencfa dJiijishicls czynnikówgospodarczsjelt

w sprawie nowego usiroju sra. Cś(fipnl
W dn. ibm. powróciłazWarszawyde

legacja Rady Miejskiej, składająca się z

pp. przewodu.Nowackiego, dyr. Kaw-

czyńskiego i radnego Stróżyńskiego, któ

ra miała za zadanie przedłożyć władzom

centralnym opinję miejscowych sfer gos

podarczych w sprawie rozporządzeniao
zmianie ustroju m. Gdyni.

Podczas pobytu swego w stolicy dele

gacja została przyjęta na audjencji w Mi

nisterstwiePrzem. i Handlu, w Min. Spr.
Wewnętrznych oraz.w Radzie Ministrów.

Na skutek odbytych tam konferencji, sze

reg wątpliwości prawnych zostało wy

świetlonych, co zaś dotyczy postulatu
zwiększenia konlpetencyj miejscowego
samorządu, to został on przez czynniki
rządowe życzliwie wzięty pod uwagę i

będzie przedmiotem badań. Istnieje po
nadto możliwość, że projekt rozporządze
nia wykonawczego, które ma się wkrótce

ukazać, będzie przesłany do Gdyni, celem

zaopinjowania go przez tutejsze sfery za

interesowane.

- Dyżur aptek: Apteka pod Gryfem.

Repertuar kin.

Morskie Oko: ,,Żar Miłości” z Gretą Garbo.

,,Czarodziejka”: ,,Krew na piasku” z Rudolfem

Valentino.

- Nowy zarząd Zw. Podof. Rez. Kola w

Gdyni. Na zebraniu w dn. 28 ub. ni. wybrano
nowy zarząd Zw. Podof. Kola w Gdyni w

nwt. składzie: m prezesa wybrano kol. Brv?

0iera Józefa, na wiceprezesa kol. Nathera, na

sekretarza koi. Mielewczyka, na zast. sekr.

I kol. Stebeiskiego, na skarbnika kol. Szczepa-
J nowskicjjo, na komendanta ko'. Łangowskie*

go, na ławników kol. Skrytek :i kol. Henig,
komisję rew. przewodn. kol. Sarnowski, kol.

Marszalek, kol. Brudzki, sąd koleżeński kol.

Wyczyński, kol. Otfinowski, kol. Chrabkow?

ski. -

— Jeszcze dwa nowe dźwigi w porcie. W

ub. czwartek zostały znowu ustawione w pora

cie dwa nowe dźwigi, na wybrzeżu polskiem
obok magazynów Cukroportu. Dźwigi już zoa

stały uruchomione.

OttieziAPZ
- Nocny dyżur aptek: Apteka pod Koro,

ną, ul. Wybickiego 33 i Apteka pod Gwiazdą,
ul. Chełmińska 26.

Repertuar kin.

Apollo — ,,Głos serca".

Gryf - ,,Pokusy Europy”-.
Orzeł - ,,C zcij matkę swoją” i ,,Piękność

amerykańska".
— Zbiegowisko przed Domem Karnym. —

W ub. piątek rano przed Domem Karnym

przy ul. Wybickiego powstało .zbiegowisko
wskutek krzyku jaki urządzili więźniowie. —

Manifestacja została wywołana przetranspor?
towaniem stawiającego czynny opór komunb

sty Moszka Koseekiego, skazanego na 4 lata

ciężkiego więzienia do sędziego śledczego prjy
ul. Budkiewicza. Władze więzienne wkrótce

przywróciły spokój.
— Kolej. Przysp. Wojsk. — Ognisko Gro.

dziądz. Walne zebranie dnia 10 lutego b. t,
0 godz. 194ej w Ognisku.

— Roczne walne zebranie P. C . K . odbędzie
się w dniu 11 lutego b. r. o godz. 18,tej w sali

posiedzeń Rady Miejskiej, na które uprzejnaie
zapraszamy wszystkich członków i sympaty*
ków. Zarząd.

— Włamywacze w rękach policji. One*

gdaj funkcjonariusze P. P . w Grudziądza
aresztowali trzech włamywaczy, którzy w bia.

ły dzień okradli mieszkania, są' to: Dutfcowski

Kazimierz, Mrówka Franciszek i Owczarek

Kazimierz z Grudziądza.

m.1' BBSCIAR60ZIEJKA iłsie I.f
Gdynia , ul. 1 Q Lutego vis a vis Banku Polskiego.

Od pontedsrlaTlsBs, daeia 2 SBilstgto 3931 r. Film dźwiękowy
Radosna niespodzianka dla wielbicieli niezapomnianego C tM d flslfi* WssHeBB ! iH W

Jak o najlepszy film w nowem opracowaniu literackiem, doskonale zilustrowany muzyką
hiszpańską p. t.

JKDEW NA PIASKI!"
Walki byków! Film o wysokim napięciu! Fascynująca akcja! Nadprogram!

__________ Seanse:ogodz. 5,7i9. W niedzielęiświętaogodz. 3,5,7i9.

Dziś!

Mlffl,,l*MiSKlE0H0
Od poniedziałku 2 lutego
OfiETA GARBO

najgenialniejsza artystka doby obecnej
w potężnym dramacie erotycznym reali?

zacji FREDA NIBLO, twórcy ,,Bendlura”
e(

,,lar miłości
Cśrcla (Sarieaa

w tym poemacie namiętnej
i nienasyconej miłości budzi

zachwyt i entuzjazm.
aircla Ciar***

w roli pięknej kobiety szpiega
rosyjskiego, ogarnięta płomień*
nem uczuciem i namiętnością
zapomina o obowiązkach, oń
czyźnie. o wszystkiem ! Cale

jej jestestwo zapala nieugas
szony żar miłości.

startwffwśrasm.

Seanse : w niedzielę i święta o godz. 3, 5, 7 i 9
w dni powszednie ooczalek o godz. 5-tej.

Bal pulhown 65 pp.
Znany ze swej gościnności korpus oficer,

ski 65 p. p. urządza w dniu 7 bm. w salonach

kasyna Oficerskiego 65 p. p . przy ul. Saperów
tradycyjny bal pułkowy. Zabawy korpusu
oficerskiego 65 pp. mają już oddawna ustało?

ną opinję, to też nie wątpimy, że i tegoroczny
bal karnawałowy będzie się cieszył powodze*
niem. Zaproszenia już wysiano.

Jeść trzeba
a drożyzna wielka. Więc ko

rzystajcie z naczych skle
p ó w . Mięso z uboju ekspor
towego sprzedajemy po cenach
bardzo niskich. Prosimy zwra

cać uwagę na cennik.

Szewska2 - MmlMa 10- Koszarowa16.

Dnia 4 lutego br. o godz, 14-tej odbędzie się w salach Królewskiego Dworu w Grudziądzu

Zebranie Organlzaegine fabryki Przetworów Pliesnifclina Eksport
na Które zaprasza wszystkich P. T. Rolników bez różnicy iloici posiadanych mórg

larząsiSiow.Boln.MaitfSlowcgo w Brsadziąelziifi

61 motorów na prąd sialu
dk siły 220 volt, 0,22 -60 kilowast 0,3 —90

PS mało używanych, natychmiast z magazy
nu mojego Bydgoszcz t a n io do srprzedania.

Ixs2i9iiieir

Wii Bil. BnchhoBz,
ffiW*?S|OS*eZ, ul. Gdańska 150^

PRZETARG PRZYMUSOWY.

4. II. 31 o godz. 13 w poludn. w Łążynie licytować
oędę sa gotówkę.' lustro, obraz olejny, 3 ubrania- Zbiór-
ka UcyL o p. Mądraszewskiego; o 14,30 po poludn. w

Skłndzewie: 2 świnie, centryfugę, młockarkę, maneż,
maszynę do zboża. Zbiórka licyt. u p. Friedricha.

Kosiedowski, komornik sądowy w Toruniu.

OBWIESZCZENIE.

We wtorek, dnia 3 .utego rb. o godz. 9 -tej przed
południem odbędzie się w tutejszym składzie ekspedy
cyjnym (dawn. WarenverkauŁsstelle) licytacja przed
miotów znalezionych i nie odebranych na terenie w m.

Gdańska z miesiąca września 1930 r.

Oprócz teŚ'0 poddane będą licytacji 20 pustych
skrzyń do ryb, 3 deski do prasowania, skrzynia mar

garyny i 5 sleeperów, oraz 1 opona gumowa do samo

chodu i bela ubrań.

Danzig Lege Tor.
Fundbiiro

Ogłoszenie.
Miejskie Zakłady Elektryczne podają w myśl Do

datkowych Przepisów Instalacyjnych i Warunków Do
sta w y Prądu w obwodzie sieci miejskiej w Gdyni do

ogólne wiadomości, iż od dnia 1 lipca 1930 r, roboty
przy budowie urządzeń dla siły i światła, do przyłącze
nia do 6ieci M. Z, E. w Gdyni, podejmować mogą tyl
ko niżej wymienione firmy instalacyjne, które dotych
c za s wykazały się posiadaniem koncesji:

1. Bogdanów M ichał, Świętojańska:
2. Gdyński Zakład Elektroinstalacyjny, 10 Lutego;
3. Grzesiak Adam, Lipowa:
4. Leszczyński Stanisław, Świętojańska;
5. Pielow ski Jan, Starowieiska;
6. Rusin Tadeusz, Portowa;
7. Saw icki i S-ka, Świętojańska;
8. Polskie Zakłady ,,Siemens S. A ., Świętojańska;
9. Wielkopolskie Towarzystwo Elektryczne, 10Lutego

10. Zakłady Elektroinstalacyjne ,,Prąd” Chylonja;
11. Sz Lewandow ski, Gdynda-Chyionja;

Jednocześnie podaje się do ogólnej wiadomości, iż

urządzeń wykonanych przez firmy powyżej niewymie-
nione przyłączać się n ie będzie.

Poważny koncern
ubezpieczniowy poszukuje przedstawicieli,

akwizytorów
n a Cirtynię i jPafcisaos-ze

Oferty do administracji ,,Gazety Gdańskiej"
Gdańsk Stadfgraben 6 nod rir. 2000 .

Magistrat miasta Gdyni rozpisuje niniejszem
PUBLICZNY PRZETARG OFERTOWY

na wykończenie budowy ,,Bloku Miejskich Budynków
Mieszkalnych” (Kolonja Robotnicza) na Grabowie w

dyni
Oferty: podzielono na następujące losy:

Los 1.
I. Roboty murarskie (tynkarskie);

II. Robo'ty ślusarskie (bez okuć okien i drzwi);
III. Rob'oty zduńskie;
IV. Roboty malarskie i lakiernicze.

Los. 2.

Instalacją kanalizacyjno-wodociągowa.
Los 3.

, Instalacja centralnego ogrzewania.
Los 4.

Instalacja światła elektrycznego.
Magistrat m. G d yni zast'rzega sobie oddanie robót

na poszc zególne losy. jednemu lub więcej przedsiębior
com.

Ślepe kosztorysy nabyć można w Magistracie miasta

Gdyni, pokój 18, III. p. po cenie 3,— zł. za każdy los.

Oferty wraz z kwitem Głównej Kasy Miejskiej, na

złożone wadjum w wysokości 5% można składać oso?
Liście, lub. przesłać posztą w zalakowanych kopertach
z napisem ,,Oferta na wykończenie budowy Kolonii

Robotniczej — ,,zawierające losy Nr..
”

w Magistra
cie miasta. Gdyni, pokoi Nr. 17 III. p. do dnia 16-go lu

tego 1931 r. godz. 11, poczem o godz 12 nastąpi otwar
cie ofert w obecności przy byłych oferentów.

Orerty 'nie odpowiadające warunkom nie bę'dą u -

względnione.
Naczelnik Wydziału Techn.:

w z. Iwniecki.

Prezydent Miasta:

(podpis nieczytelny.
1. dz. TV. 2-280/31.

żśDAwodm

fa łszyw ych pogłosek zawiadamiam, że rozwód nastąpił
nie z mojej w iny . Ostrzegam przed rozszerzeniem fał
szywycłc pogłosek, gdyż winnych pociągnę dc odpowie
dzialności sądowej.

Jadwiga z Olszewskich Kruszewska

|

pomarańcze maik
nowe .. . .6ogr.

mandarynki . . 50 gr.

winogrono y2kg. 3 zł.

jablkaReneta'/z ka. i zl.

cytryny figi daktyle itd.

poleca

I E. Szymański
Szeroka 42, telef. 27

futra
męskie:- na chomikach, na

lisach, na krymskich bara-
nach oraz kożuch mniejszy i
większy na syberyjskich du-
blonacn okazyjnie sprzedam
bardzo tanio Rudak, Dwor
cowa 64, kuśnierstwo.

Mawaler
lat 25 mistrz rżeźnicki, któ?

ry ma objąć 'nteres w mieś?
cie wojewódzkim, później
domostwo wartości 70.000

poszukuje znajomości pań
od lat 17 do 24 miłego u?

sposobienia, inteligentnej,
niebrzydkiej, ewtl. majatck
pożadany. — Pośrednictwo
rodziny mile widziane. -

Dyskrecja zupełna. - Cci

matrym o'n jalny. — Oferty
możliwie z fotografją do
Dnia Bydgoskiego pod nr.

25.

mtmowm
tenotypistkaze znajomością
ęzyka polskiego, niem. fran,
cusk. i angielskiego, poszu,
kuje posady jako sekretarz
ka. Oferty do ,,Ga zety
Gdańskiej" pod nr. 1321 .

Dobrze utrzymany

maneż
trzykonny i mało użwyana
młockarnia tanio do Sprzc,

dania. A . 14rat88SC
GdańsksBrentau pod

Wrzeszczem,

Ucznia
SZilhiiB

kupieckiego i
malarstwa w

ucznia d la

emailami

z znajomością języka polskiego i niemieckiego z odpo;
wicdnim wykształceriiem zatrudni emałjarnia Segor.

GDANSK--LANGFUR Ringstrassc 5,a

partnera do m ilej korespon?
dencji. Znajomość niewy?
kiuczona ,.Ona" 6380

Zwabioną
książeczkę ^ wojskową na

nazwisko Stefana Wasifeń?
ski unieważniam.

Spis zapowiedzi nr, 8/3.1-

zapowiedz.
Podaje się do ogólnej wia?

domości, żo 1. szwajcer
Paweł Radomski, kawaler

zamieszkały w Ladekopf
powiat Grosser Werder fw.
m. Gdańsk), syn robotnika
Pawia Radomskiego,, żarnie,
szkafego w Borzechowie i

tegoż zmarłej małżonki A n ,

ny, z domu Lisakowską,
ostatnio zamieszkałej w Gru,
dziądu. 2 .. Marta Grzywacz
bez zawodu, panna, zamie,
szkała w Czersku, córka

(robotnika Leona Grzywacza
'l tegoż małżouki Magdałe,
ny, z domu Wiczanowska,
oboje zamieszkałych w Czer,
sku, chcą zawrzeć związek
małżeński.

Obwieszczenie zapowie?
dz; nas ąpić winno w Czer?
sku : przez Gazetę Gdań?
ską.

Czersk, dnia 13 stycznia
1931 r.

Urządnik stanu cy'wilnego
(Bicrwald).

Bndgnek
przenAijslowD

przy ul. Bydgoskiej

(dawn.WarsztatyiRich-samacbodi
nadające się także na różm

przedsiębiorstwa lub skład

nicę jest natychmiast całko,
wicie albo częściowo dł

wydzierżawienia. Zgł. dofiij
3. Wiismswskl

Toruń, Żeglarska 28. (6233

Pierwszorzędny

zakład
krawiecki

garderoba męska, damską
w ojskowa

specjalność: chasieur-y
14. Caes%prtsICB

5599 Mostowa 1 1 .

Były krojczy B. Doliwy.

M-STźSrtffl e.łeganck* P a d
ubiera się tylko w Saloms

mód

Jresowianka1'
Wykonuje suknie, kostjumy
i okrycia damskie. z,urnale
paryskie- Strussową Jęc z

mienna 16. I piętro 6172

HE1LE
wszelkiego rodzaju

korzystnie na raty oddaje

18.Serocka,Toruń
ul. św. Ducha 12. 3697

Kemen(maszyn

6085

I
rzcźnickich
piekarskich
cukierniczych
drukarskich
parowych
mleczarskich
motorów spalinowych

Wykonuje sumiennie i tanio

ff.MiasawsMt

Fabryka mąszyn—odlewnia
żelaza Toruń telefon 6814
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ŚWIATOWID
WziS we wiórek

osiaini raz!

Ulubieńcy publiczności — królowie humoru 1

Pat i Pafacfion
w najnowszej, najlepszej i jedynej kreacji 1931 r. p. t.

MROLOWIE PIODT
arcywesoła i kapitalna komedja wywołująca huragany śmiechu.

Ponadto nadprogram w 2 aktach.

66

n

DZW1EHOWE
M SftO -------

PAŁACE
Dziś a dni

następne?

Najpotężniejszy, dźwiękowy film nolski wszystkich czasowi

,,M H SYBIR'1
Najcudniejszy romans miłosny na tle wielkich wypadków dziejowych -

gehenna seic bohaterskich. W rolach głównych:
JADW IGA SMOLARSKA', Adam Brodzisz. Bogusław Sambor.

ski, Eugenjusz Bodo i inni.
Najwspanialsza epopea filtnowa zpamiętnych dni walk o wolność Ojczyzny
PONftDTfl NKDPROGRfiM DŹWIĘKOWY. Uwaga, Z powodu kolos, kosztów
filmu ceny miejsc nieco podwyższ. Loża 2.50, i m. 2, II. m . 1.50, dla szer. 1 zt.

PRZETARG PRZYMUSOWY,
Dnia 3 lutego 1931 godz. 12 sprzedawać będę w

Przyrowie najwięcej dającemu za gotówkę: 2 konie,
tratacky gniade, i wóz roboczy, 1 wóz wyjazdowy, 1

źrebaka, 1 sanie wyjazdowe i 1 drill 21/: mtr. Zbiórka

licytantów przed sołectwem w Przyrowie, skąd uda się
miejsce przetargu,

f—i Gaca,
komornik sądowy w Tucholi,

Plac Zamkowy 4,

6379

PRZETARG PRZYMUSOWY,
Dnia 4 lutego 1931 godz. 9 sprzedawać będę w Żal-

nie najwięcej dającemu za gotówkę; 1 kanapę, 1 le

żankę, 50 butelek wina i 20 butelek koniaku. Zbiórka
licytantów przed szkołą w Zajmie. 6378

(—) Gtca,
komornik sądowy w Tucholi,

Plac Zamkowy 4.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 4 lutego o godz. 9 -tej licytować będę w

Eisnerodzie u p, Ciechowskiego za gotówkę najwięcej
dającemu! 2 świnie; o godz. 11 -tej w Grębocinie ja
łówkę, aparat muzyczny, 2 stoły zwykłe, torbę myśliw
ską, leżankę, biurko rzeźbione, pas z 20 nabojami.

Janowski, komornik sądowy. 6382

^RZETARGMP^
Dnia 4 lutego o godz. 15,30 licytować będe w Lubi

ącą w Firmie Cegielnia Parowa za gotówkę najwięcej
dającemu: 516.000 dren od llk do 6 cal,^ beczka do

benzyny, lampa duża. całkowite urządzenie do m-to

ru, 3 konie, 4 taczki, 2 pompy, 9 pasów imadło, 5 mło
tów i inne rzeczy. 6383

Janowski, komornik sądowy.

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
Dnia 4 lutego o 10 sprzedaję w moim biurze przy

ał. Żeglarskiej 5 przymusowym przetargiem za gotów
kę! 2 futra, 3 płaszcze; o 10,30 przy Żeglarskie 10: 2

wagi stołowe, stół składowy; o U u sped. Szymańskie-
go: 23 butelek wina, punczu i koniaku, bilardownik,
pianino; o 13 w Podgórzu przy Puławskiego 18: Jutro,
o 13,30 bud, 70ó u W'iśniewskiego: biurko. 6384

Bartkowiak, komornik sądowy.

LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnia 5 lutego o 10 sprzedaję na majątku Gronowo

przymusowym przetargiem za gotówkę: większa ilość

"?zezapów, gałęzi, okrąglaków i budulcu, iutro, aparat
fotograficzny, 6 obligacji doi,, garnitur, dywan, obrazy,
figurki, rogi, makatki, 2 nesery, 1 traktor Cormick, je
den Beringa, 3 wozy, 2 polowee, powóz kryty, 1 sa-

l%ochóć, 200 owiec, 14 krów, 10 cielaków, 58 świń, 7

koni, 14 kopców ziemniaków i inne przedmioty.
Bartkowiak, komornik sądowy. 6385

PRZETARG PRZYMUSOWY.

Orła 3 lutego 1931 o godz. 11 sprzedawać będę n

spedytora Sądeckiego najwięcej dającemu na gotówkę:
garnitur białych mebli, 17 obrazów, leżankę, dywan,
3 iaa!e dywaniki, 2 pary firan, biurko, 2 fotele, 8 krze

seł, stóf. 6386
Piechowiak, komornik sądowy,

LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnii*. 3 lutego o 10 sprzedaję przy Żeglarskiej 30

przymusowym przetargiem za gotówkę: 12 par buci

ków; o 14 w Podgórzu przy Puławskiego 13: urządze
nie rozlewni piwa i lemoniady, zdemontowany autobus
,,Chewrolet", imadło, korkownice, łańcuchy, opony,
dętki bule*, sztechry, esencje do lemoniady, aparat dc

płukania, skrzynie, butelki i inne przedmioty. 6387

Bartk wiak, komornik sądowy.
' i'RzlTARC PRZYMUSOWY.

Dnia 3 lutego o 1! sprzedawać będę u spedytora
Sądeckiego najwięcej dającemu za gotówkę: stoły,
krzesła, bufet, kredens; o 11,30 przy Grudziądzkiej 31
samochód ciężarowy, urządzenie biurowe, maszyny do

pisania, maszyny rolnicze; o 12 przy Grudziądzkiej 37;
samochód cięż., żelazo, wozy, konie, urządzeń biu
rowe, Dnia 4 lutego o 10 w Gostkowie u Litkowskie-

go żniwiarkę, bryczkę, wóz, krowę, świnie, flinty, ko
Juch sprzęty domowe, magiel i inne przedmioty. 638S

(—) Rzymyszkiewicz, komornik sądowy.

1 6314

Pod Strzecha
? 9 ? I

T
Przetarg przymusowy. Nieruchomość położona w .

Brodzkich Młynach, pow. Gniew i w chwili uczynienia .

w zmianki o przetargu zapisana, w księd-ze gruntowej
Brodzicie Młyny, karta 16, Gniew katra 417, 562, 580,
685, 688, 706, i 712 na imię Franciszka Czarnow'skiego ;
właściciela ziemskiego z Gniewskich Młynów, pow. ,

Gniew, zostanie dnia 23 marca 1931 o godzinie 10 przed
południem wyst awioną na przetarg w niżej oznaczonym
Sądzie pokój nr. 3. a) Nieruchomość Brodzkie Młyny,
k, 16 test zapisana pod art. 39 i 117, z reszty 1, 3, ma

trykuły, o następującem oznaczeniu katastralnem:: Re 

alność wiejska Brody Młyn, Gogolewo, Gniew o po
wierzchni 166 ha, 51 a, i 27 mtr, kw., czysty dochód,
jako podstawa podatku gruntowego 500,45 tal,, wartość

użytkowa jako podstawa podatku budynkowego 1056

marek, b) Gniew, k. 417 jest zapisana pod art, 27

matrykuły o n; stępującem oznaczeniu katastralnem:
Realność wiejska o powierzchni 2 ha, 71 a, 10 mtr.

kw,, czysty dochód jako podstawa podatku grunto
wego 19,11 tal. e) Gniew, k. 562, zapisana pod art.

308 matrykuły z następującem oznaczeniem katastrai-
neni: Nieruchomość wiejska o obszarze 3 ha, 07 a,
czysty dochód jako podstawa podatku gruntowego
21,54 tal. d) Gniew, k. 580, zapisana jest pud art, 162

matrykuły z nastęipującem oznaczeniem katastralnem:
Realność miejska o obszarze 2 ha, 74 a, 66 mtr. kw,,
czysty dochód jako podstawa podatku gruntowego
19,37- ak e) Gniew, k. 635 zapisana jest pod art, 344

matrykuły z aastępująceni oznaczeniem katastralnem:
nieruchomość miejska o obszarze 16 ha, 18 a, 71 mtr.

kw., czysty dochód jako podstawa podatku grunto
wego 110,66 tal. f) Gniew, k. 688 zapisana jest pod
art. 90 matrykuły z następuiącem oznaczeniem kata-

|steabtem: Realność miejska o obszarze 0 ha, 27 a,
36 mtr kw-., c zysty dochód jako podstawa podatku
frontowego 4,28 tal. g) Gniew, k , 706, zapisana jest
pod art. 337 matrykuły z naetępującern oznac-zeniem

katast; aktom: Nieruchomość miejska o obszar-ze 5 ha,
90 a, 30 mtr. kw., czysty d-ochód jako podstawa po
datku gruntowego 41,51 tal. hj Gniew, k. 712, zapi
sana jest po-d art, 103 matrykuły z następującem ozna

czeniem katastralnem: Nieruchomość miejska o ob
szarze 1 ha, 01 a, 74 mtr. kw., czysty dochód jako
podstawa podatk-u grun-towego 0,13 tal. Wzmiankę o

przetarg'u zapisano w księ-dz-e gruntowej dnia 10 gru
dnia 1930 r Niniejczem wzywa się wszystkich, których
praiwa w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie by
ły w księdze gruntowej u-wido-cznione, aby się z niemi

zgłosili najpóźniej w dni-u przetargu, przed wezwa

niem do wnoszenia ofert i praw-a te uprawdopodobni
li, g-dyby wierzyciel im przeczył. W razie niezastoso
wania się do powyższego wezwani-a, prawa te przy
oznaczeniu najniższej oferty nie zostaną wcale uw

zględnione, a przy rozdziale ceny kupna dopiero po
roszczeniu wierzyciela i innych prawach. Zaleca się
łwa tyg-odn-ie przed terminem podać na piśmie, albo
do protokółu sekretarza sądowego do? ;aine obli-cze
nie swych roszczeń w kapitale, odsetkach k-osztach

wypowiedzenia i kosztach sąd-o-wego dochodzenia

swych praw, ora-z oznaczyć p-ierwszeństwo, którego się
żąda. Ty-c-h, którym służy prawo sprzeciwienia się
przetargowi, wzyva się. aby przed udzieleniem przy
bicia targu postarali się o umorzenie lub zawiesze
n-ie po-stępowania, gdyż inaczej prawo ich odnosić się
będzie zamiast do nieruchomości, ty-lko do uzyska
nej ceny kupna. 6373

Gniew, dnia 6 grudnia 1930 r.

L. czyn. 3. K . 16/30. Sąd Powiatowy.

Publiczne doręczenie, W sprawie 1) Gustawa Picka
rolnika i 2) jego żony Elfriedy Pick ur, Podburskiej —

O'bydwojga z Kraszewa powiat Działdowo — powodów
zastąpionych przez adwokata Dra Wesełika w D ział

dowie przeciwko 1) Piotrowi Załęgowskiemu, rolniko
wi i 2) jego żonie Marceli z Kasprzyków Załęgowskiej
dawniej w Kraszewie, obecnie w nieznanym miejscu po
bytu - pozwanym - powodowie twierdząc, że po
zwani w kontrakcie kupna sprzedaży z dnia 19. 8.
1926 zobowiązali się udzielić powodom przewłaszcze
nia nieruchomości Kraszewa, karta 14 lecz zobowiąza
nia tego nie wykonali wnieśli skargę z wnioskiem na

stępującym: I. Pozwanych zasądza się na zeznanie na

rzecz powodów powzdania nieruchomości zapisanej w

księdze wieczystej Kraszewo, wykaz L . 14, II. Na po
zwanych nakład., się koszta postępowania. W zywa się
pozwanych dc ustnej rozpraw'y spornej przed Sądem
Grodzkim w Działdowie pokój L. 25 na termin w dn.
25 marca 1931 r. o godz. 10. W celu publicznego do

ręczenia, ogłasza się niniejszy wyciąg skargi.
Dzmłdowo, dnia 14 stycznia 1931 r. 6188

3. C . 648/30. Sekretarz Sądu Grodzkiego.

,,Zakopane
pensjonat ,,H A L K A

Zamojskiego poleca pokoje
jasne, słoneczne. Smaczne
obfite utrzymanie, cena Z!.

iż.-. 6049

OGŁOSZENIE,
W tutejszym rejestrze handlowym .,A

”

po-d nr. 92

zapisano firmę: Skład drzewa i dykt klejonych ,,Las"
J, Bornstein i Czertok. Wspólnikami są: Daniel Czer-
lok i Jakób Bornstein, kupcy w Gdańsku. Jawna spół
ka handlowa. Sipćłka rozpoczęła swe czynności dnia
1 lipca 1930 t . Do zastępstwa spółki są upoważnieni
obaj wspólnicy. 6360

Gdynia, dnia 19 grudnia 1930 r.

Sąd Grodzki-

Odzież
balowo

i wieczorową
najszybciej

czyści chemicznie

po ta nich cenach

,,BARWA"
wt. S. ^alamajsKi
TORUŃ, Szeroka 21

PRZETARG.
Urząd morski w Gdyn-i niniejszem. ogłasza pr :etarg

na dostawę łańcuchów kotwicznych morskich ora-z sze

kli, odpowiedni-e; grubości i wytrzymałości:
1) 200 mtr, łańcucha kotwicznego z poprzeczkami

w og-niwach o średnicy żelaza 40 mtn. i 20 szekli
do tegoż łańcucha;

2) 300 mtr. łańcucha kotwicznego z poprzeczkami
w ogniwach o średn-icy żelaza 21 mm. i 30 sze

kii;
3) 200 mtr. łańcucha bez poprzeczek o średnicy

żelaza 10 mm. i 10 szekli.
Łańcuchy i szekle winne wyka-zać wytrzy-małość na

ciągnienie przepisaną dla łańcuchów kotwicznych da

nego kali-bru, co należy przy dostawie dowieść odnośne-

m-i certyfikatami,
Cenę podaw-ać należy na part-ję danego kalibru

ora-z -za metr bieżący.
Dalsze waru-nki tec-hniczne, jakoteż niezbędne in

formacje można otrzymać w Urzędzie Morskim (Wydział
Żeglugowy) w Gdyni od godziny 9-tej do 14-tej, (w go
dzin-ach urzędowych). Dostawa winna być wykonan-a
do Gdyni, do magazynu portowego Urzędu w iw a ty
godnie od daty otr-zymania zlecenia.

Ofer-ty w 'zalako-wanej kopercie, d-o których winno

być załączone wadjum w gotówce w wysokości 3% su

my oferowanej, względnie dowód wpł-aty do Kasy Skar

bowej w Gdyni na rachunek depozytów Urzędu Mor

skieg-o można przesyłać do Urzędu Morskiego (kance
larja -z napisom ,,Oferta na łańcuchy do pław najpóź
niej do dnia 16 lutego r. b. godzina 12-ta.

Urząd zastrzega sobie prawo wyboru oferty bez

względu na cenę, oraz ewentualnego unieważnienia

przet arg-u .

Oferty ińeod-pow-iadająoe powyższym warunkom po
zostaną bez uwzględnienia i odpow-iedzi.

Dyrektor Urzędu:
w z. (—) Inż. Garnuszewski,

6388

Pizetarg przymusowy. Nieruchomość położona w

Toruniu ul. Bielańska, rola o powierzchni 51 a 58 m'
i o czystym dochodzie 8.40 talarów i w chwili uczynie
nia wzmianki o przetargu zapisana w księdze gruntowej
Bielany karta 93 na imię Anny Dąbrowskiej z domu Sa-

laber t Torunia zostanie dnia 20 marca 1931 r., o godz.
11 przed połudn. wystawioną na przetarg przymusowy
w drodze posb-p . egzek. w niżej oznaczonym Sądzie,
nokó! Nr. 7. Wzmiankę o przetargu zapisano w księ
dze gruntowej Bielany k. 93 dnia 3 grudnia 1930 r. N i

niejszym wzywa się wszystkich, których prawa w chwi
li zapisania wzmianki o przetargu nie były w księdze
dze gruntowej uwidocznione, aby się z niemi zgłosili
najpóźniej w dniu przetargu, przed wezwaniem do wno

szenia ofert i prawa te uprawdopodobnili, gdyby wie

rzyciel im przeczył. W razie niezastosowania się do
Dowvłszego wezwania, prawa te przy oznaczeniu naj
niższe! oferty nie zostaną wcale uwzględnione, a przy
rozdziale cenv kupna dopiero po roszczeniu wierzycie
la i innych prawach. Zaleca, się dwa tygodnie przed
terminem podać na piśmie albo do protokołu sekreta
rza sądowego dokładne obliczenie swych roszczeń w

kapitale, odsetkach, kosztach wypowiedzenia 1 kosz
tach sądowego dochodzenia swych praw, oraz o.znaczyc
pierwszeństwo, którego się żąda. Tych, którym służy
prawo sprzeciwienia się przetargowi, wzywa się, aby
^ d iŁ u ie m przybicia targu postarali się; c, umo

rzenie lub zawieszenie postępowania, gdyż macz*'
wo ich odnosić się będzie zamiast do nieruchomości,
tylko do uzyskanej ceny knąma.

Toruń, dnia 7 stycznia 1931 r.

5 K. 42/30,

HWAfiA!------

"Mfe dal się namówić
aa fałszywa aszczędnośtl
Oszczędność na wapnie jest oszczędnością
fałszywą, — Wapnowanie pól — jest nie-

Izbędnym zabiegiem na naszych oolach,

iZamów najwcześniej
i tanie a skuteczne wapno nawozowe

wyjątkowo korzystnych zaletach, jakie poleca

iWapniarnia Miasteczko u
I Zarząd * Poiiłaalo, I I . HarciitesKlege 13. Tel 41-66* j

CaiBcowtia
wąjspyzeHa*

llkwtcfstv!n;
J. Emski Szsrska4?

Okazyjnie tanio

Kapelusze
KSclSzsaa
Krawatu **** i
aryKatfatc
i wszelkie artykuły'męskie j

Poratacdjae
osady tanio sprzedaję; Pt*
w e 1e c, generalny pełno
mocnik, Grudiląd*, Gro.

hlowa ii. 6247

Plisowanie
Mereżki, okrętka, dziurki
maszynowe, odparzanie, wy
tłaczanie palt pluszowych,

hafty kurbelowskie
S. Białowąs, Toruń Sukien
nicza 8. 1698

OBWIESZCZENIE O LICYTACJL

Urząd Skarbowy Podatków i Opłat Skarbo-wych w

Toruniu na zasadzie par. 33- Instrukcji o przymusowem
ściąganiu państwowych podatków i opłat z dnia 17. V .

, 1926 t. (Dz, Ute. Min. Skarbu Nr. 15) podaje do wia

j domości ogólnej, iż w dniu 9 lutego 1931 r. o godz. 10

|rano w lokalu firmy Bracia Grześkowiak przy ul.^ St.

Rynek 31/32 w T-oruniu, odbędzie się sprzedaż z licy
tacji pięciu beczek wina węgierskiego, celem pokrycia
zaległości podatkowy-ch. 6390

Toruń, dnia 30 stycznia 1931 r.

Kierownik Urzędu Skarbowego, Podatków i Opłat
L . 1133/31. Skarbowych w Toruniu.______________

Wlelfca Wgspncdat
jBwenln^owa

Prawie darmo!!?
Pończochy dziecięce dawniej i. -

, teraz 0.50 j
Krawaty męskie ,, 3-

”

j
kołnierze męskie J -35 0,75 I

Berety
”

2-95
”

*,95 j
Pończochy damskie ,.F!or ,, 2-9S .. c -95

Skarpetki męskie w desenie ,, i,5D .. 0-95

Pończochy ciam. jedw. do prania ,, 3.95 o J.9a
Buciki dziecięce 3-

"

Jaezki dziecięce 4-95 ^-9o

SW*” k :il
Pantofle ranne

”

Pończochy ,,Bembcrg" ,, 7,95 ,, 4-95

Śniegowce damskie I0-
”

4.JS
Koszule wierzchnie ,,

-

Pulowery męskie - 9, 4.4

Jaczki damssie z jedwabne I2. ~
-

Śniegowce dziecinne 9-94 ,,

Buciki dla chłopców 1 dziewoz. ,, 9.

Śniegowce cale z gumy (( J9-
”

Sukienki damskie ,,Popelma ,, 18.4

Buciki damskie ”

.. Mo

Buciki męskie -

Płaszcze damskie , g.S ”3^0
Lakierki męskie , ”, . i3..
6392 i wiele innych artykułów okazyjnie.

MERCEDES Jasiowa 2! 1

Od półrocza
przyjmuje Prywatna Szkoła
im. św. Teresy (Kościuszki O

zapisy do klas wstępnych,
Przygotowuje dzieci ao gim"
nazjum. dokładnie i ściśle

według programu. Istnieje
także przedszkole. (0*5^

-.ki.

OGŁOSZENIE.
W tutejszym rejestrze handlowym Oddział ,,B

tjod nr 87 przy firmie ,,Po-ls-ki Eksport Bydła 1, Mięsa
Spółka z ogranicz-oną poręką Pohsh Łottle and Meat

Expo.-': Company Ltd. Polnisehe Vieh- und Fłe ^
- E x -

nort Handelsgesełlechaft mi-t beschrankter Hattplhcht
l siedzibą w Gdyni, dopis-ano: Dalszym kierownikiem

ustanow-iono kupc-a Jakóba Pi-otra 1ranzen w ^361

gU' Gdyn-i-a, dnia 19 grudnia 1930 r. Sąd Grodzki,

PRZETARG.

Dyrekcja Okręgo-wa Kolei Państwow ych w Pozna

niu zwraca uwagę na mający sic odibyc w dwu 27 We-

go 1931 i- prz'H-ariŚ publicziny na sprzedaż stary

tet,aS z Jź egóły przet-argu ogłosz-one w Monit-or-ze P o l

sk-imNr,23zdo.29.I.1931r.
Dyrektor Kolei Państwowych

i—) Kuciński,

1AMIO
TpyKotows

bielizna (ijl
nątks,d***k*liii

Idziecina

tanf zmcinie leiliił!

ejiliiiliTCRMN

uhZtglank*
6291

38

Peperfuar
TeatruToruńskieoo

|W e wtorek, dnia 3 hm.
teatr nieezynny.

W środę, dnia 4 hna.
o godz, 17^tej

Jagienka i Smok
Bajka w 3 akt. B. Wrzosa

ceny najniższe

vV czwartek, dnia 5 bm,
o godz. zosej
PREMIERA

RomeoiJałta'

Tragedja w 5 akt. (3l obr.)
.T. Szekspira.

W piątek, dnia 6 bm.
o godz. 30*ej

jBwanea b Jsslfa1
Trsgedja w 5 akt. (zł obr.:

J. Szekspira.
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arna

msfrzosfna hockcoowc świata
w Mrsaicn rozpocstfc

DRUŻYNA HOCKEYOWA
KANADY.

W sobotę o godz. 19.30 przybyła do Kry
flicy na mistrzostwa hookeytowe świata re*

prezentacyjna drużyna Kanady, która pias*
tuje dotychczas tytuł mistrza świata.

Kanada jest reprezentowana przez zespół
klubowy uniwersytetu Manitoba. W skład

drużyny kanadyjsk'iej wchodzi 9*ciu graczy.

Na dworcu zebrała się Bozna publiczność
sportowa, która powitała kanadyjczyków glo
śnym okrzykiem ,,Po-lska czołem". Prezes

polskiego Związku hockey'owskiego na lo*

dzie p. Polakiewicz wygłosił pod adresem go
ści przemówienie powitalne, na które odfio*

wiedział kierownik drużyny kanadyjskiej. N a

Stąpnie goście z za oceanu przejechali kulis

giem przez całą Krynice i udali się do hotc*
!u.

PRZYBYCIE 8 INNYCH REPRE*
ZENTACYJ.

W sobotę o godz. 6*ej min. 30 przyjechać
ła do K r y n ic y reprezentacja Francji, Skład

drużyny nie uległ żadnym zmianom w stos

sunku do zapowiedzi.
O godz. 8,48 przyjechała via Kraków dru

ż yn a austryjacka i czechosłowacka i pr z ez

Sniatyó rumuńska. W ten sposób w tej chwi*

li znajduje się już w Krynicy S drużyn. W

najbliższych godzinach spodziewane jest
przyb yc ie zespoiów angielskiego i węgierskie!
go-

DZIESIEĆ PAŃSTW NA
MISTRZOSTWACH ŚWIATA.
W sobotę późnym wieczorem przybyły do

K ry n icy ostatnie dnie drużyny, które bios

*ą udział w turnieju o mistrzostwo świata:

węgierska i angielska. Ogółem więc w turnie

ju weźmie udział 10 państw.

INAUGURACJA ROZGRYW7EK.
W niedzielę przed południem odbył się

mecz hokejowy Kanada — Francja, inaugu*
nujący pierwszą rundę rozgrywek o mistrzo*

stwo świata.

Spotkanie zakończyło się Wysokiem zwy-.
cięstwem kanadyjczyków 9 : 0 (1:0, 4:0, 4:0)
Zespól dotychczasowych mistrzów świata wy

s tą p ił w swo im normalnym składzie, w któ*

rym odniósł tyle zwycięstw w samej Euro*

pie. Natomiast francuzi grali bez swego naj*
lepszego gracza Hasslera, który jest chory.

Pierwsza cześć gry nic zapowiadała ta*

kiej klęski francuzów. Ataki kanadyjczy*
ków, aczkolwiek piękne i groźne, nie posia*
daly należytej skuteczności.

W zespole kanadyjczyków wyróżnia się dr.
Watson oraz obrońca Mac Vcy, pozatem dru

żyna doskonale wyszkolona pod względem
technicznym i bardzo szybka, absolutnie bez

słabych punktów.
W ekipie francuskiej na wymienienie za*

sługuje Quaglia i Charlet. Dobrze również

bronił bramkarz Lcfcburc.

W czasie meozu obecny był w charakterze

reprezentanta rządu na trybunie honorowej
wiceminister Spraw Zagranicznych Józef Beck,
pozatem spotkanie obserwowali minister K o

m uoikaeji Kiihn, kierownik Ministerstwa Skar

bu p. Matuszewski z małżonką, minister Szum
lakowski z M. S. Z ., ambasador Francji Las

roche, zastępca przewodniczącego rady na*

ukowcj wychowania fizycznego 'gen. Rupperi
dyrektor Państwowego Urzędu Wychowania
Fizycznego pik. Kiliński, prezes Związku
Związków Sportowych pik. Ulrych i tiiini.

Stadjon wypełniony publicznością.

AMERYKA BIJE BEZAPELACYJ*
NIE RUMUNJĘ.

Krynica, 3. 2 .(PAT.) . W poniedziałck
rano rozegrany został w Krynicy mecz o

mistrzostwo świata pomiędzy Stanami

Zjedn. A . P . a Rumunją zakończony mia-

żdżącem zwycięstw'em Am eryki w sto

sunku 15:0 (7:o, 5:0,3:0).Pomiędzy obu

drużynami były różnice kilku klas. ”\
SZWECJA ZASŁUŻENIE

ZWYCIĘŻA.
Krynica, 3, 2. (PAT.) . W godzinach

wieczornych przy oświetleniu elektrycz-
nem odbył się dalszy mecz o mistrzostwo

świata pomiędzy Szwecją a Austrją, za

kończony zasłużonem zwycięstwem Szwe

f'iiQ:r(n-t o-n i s-n\

Naogół Austrjacy górowali pod wzglę
dem szybkości, natomiast Szwecja w

przebojach i większej sile fizycznej.

Polsłtećs H'e fiisa9ia.

Krynica,3.2.(PAT.), Dziś w godzi
nach wieczornych odbył się w Krynicy
mecz o mistrzostwo świata pomiędzy
Czechosłowacją iPolską, zakończony zwy

cięstwem Czechosłowacji4:1 (om, 3:0,
1:0).

W sobotę wieczorem odbył się w sali Dos

mu Zdrojowego kongres Ligi Międzynarodos
wej hockey'u na lodzie. N a konferencji res

prezentowanych było 13 państw: Belgja, Frans

cja, Anglja, Niemcy, Austrja, Czechosłowacja,
Szwajcarja, Szwecja, Włochy, U . S. A Kanas

da, Rumunja i Polska.

Kongres zagaił p. Loicą, prezes Ligi Mięs
dzynarodowej, poczem zabrał głos wicemini*

ster Spraw Zagranicznych Beck, który wygłos
sił następujące przemówienie powitalne:

,AVitam panów w imieniu Rządu Rzeczys
pospolitej Polskiej. Z wielką radością przys

jęliśmy wiadomość o decyzji poprzedniego
kongresu, sprowadzającej Panów do Polski.

Rząd śledzi z żywem zainteresowaniem dzias

łalność sportową, uważając ją za doniosły
czynnik wychowania narodowego zarówno

fizycznego, jak i moralnego. Mam nadzieję,
że obecny kongres przyczyni się 'wydatnie do

zacieśnienia węzłów koleżeństwa międzyuaros
dowego w tej dziedzinie sportu. W szystkim
zawodnikom życzę szczęścia na ,,polu tej wals

ki", walki przyjacielskiej i lojalnej".
W odpowiedzi p. Loicą podziękował p. mis

nistrowi za zaszczycenie swą osobą zebrania

i wyraził wdzięczność Rządowi Polskiemu za

zainteresowanie się sprawami Ligi Międzynas
rodowej Hockeyu na Lodzie. Następnie burs

mistrz miasta Krynicy dr. Górski życzył kons

gresowi szczęśliwych obrad. Po tych przemós

wieniach p. wiceminister Beck opuścił salę.
Ustalono na niedzielę następujące spotkas

u:e:

godz. 11.30 Kanada — Francja, sędziuje
Trowati,

godz. 18.30 Austrja — Anglja, sędziuje
Loicą (Belgja),

godz. 20.30 Węgry -- Czechosłowacja, sęs

dziuje Poplimont.
W poniedziałek odbędą się następujące

spotkania:
godz.11.30Rumunja—U.S.A,
godz. 18.30 Szwecja ze zwycięzcą meczu

Austrja — Anglja.
godz. 20.30 Polska ze zwycięzcą meczu Węs

gry — Czechosłowacja.
W razie zwycięstwa Polski do finału wejs

dzie Polska, w razie ewentualnej porażki Pob

śka grać będzie w repeszażu z Francją, która

została pokonana w pierwszej rundzie z Kas

nada.

Krynica, 3. 2. (PAT.) . W niedzielę wie

czorem odbył się w sali hotelu ,,Lwi Gród"

bankiet, wydany przez polski związek hokeju
na lodzie na cześć międzynarodowej Ligi Ho

keja na lodzie.

Przed bankietem p. wiceminister Beck do
konał dekoracji prezesa międzynarodowej Ligi
Hokeju na lodzie Loicą (Belgja) oraz sekre

tarza tej Ligi Poplimonta (Belgja) złotym
krzyżem zasługi.

Zimowe zawody lotnicze awjonetek
Wntiiki plesrwszgcBst dwdch dni

Lublin, 3. 2. (PAT.) . W dn. 1 b. m., jako
w drugim dniu pierwszych lubelsko-podlaskich
zawodów lotniczych odbywały się w Lublinie

loty na wysokość. Udział w tym dniu zawodów

Wzięło 5 awjonetek.

W yniki osiągnięto następujące: awjonetka
Nr. 9 ,,R.W .D.4" — pilot ChorzewskiKazi

mierz i Twardowski Kazimierz obserwator —

1450 m.; awjonetka nr. 8 ,,KWD.4" — pilot
por. Bronaszko, obserwator inż. Wigura —

1450 m.; awjonetka nr. 6 ,,DH . Moth", pilot
Skórzewski Bernard i obserwator Osiński Je 

rzy — 700 m,; awjonetka nr. 7 ,,LKL .2", pi
lot Żuromski i obserwator Rosiak Stanisław —

2100 m.; awjonetka nr. 12 ,,S. 1", pilot Sołty-
kowski Józef i obserwator inż. Ekielski —

1450 m.

Awjonetka nr. 10 ,,RWD . 4" aeroklubu war

szawskiego, pilotowana przez Wysiekirskiego
Zbigniewa z obserwatorem inż. Stefanem Iw a

nowskim, która w pierwszym dniu zawodów

lotniczych uległa uszkodzeniu podczas przymu

sowego lądowania pod Bełżcem, została napra
wiona własnemi siłami załogi i przeprowadzo
na drogą powietrzną do Lublina.

Komisja sportowa zawodów w klasyfikacji
ogolnej w wyniku pierwszego i drugiego dnia

zawodów, biorąc pod uwagę liczbę lat pilota
żu każdego pilota przydzieliła poszczególnym
awjonetkom następujące punkty:

Pierwsze miejsce awjonetka ,,RW D . 4" nr.

sportowy 9, aeroklub akademicki Lwów —

punktów 232.582, drugie miejsce awjonetk

,,RW D.4" — aeroklub warszawski— 228.253

Pkt., trzecie miejsce - awjonetka ,,DH . Both"

nr. sportowy 4, własność prywatna pilota aero

klubu warszawskiego - 144.473 pkt, czwarte

miejsce — awjonetka ,,DH .Moth", nr. sporto
wy 6, własność prywatna pilota aeroklubu war

szawskiego — punktów 981.528, piąte miejsce
awjonetka ,,LKL . 2" nr. 7, lubelski klub lotni

czy Lublin — punktów 30.162, szóste miejsce
awjonetka ,,BZL .5", nr. 1, państwowe zakłady
lotnicze w Warszawie, aeroklub warszawski —

punktów 44.686 i siódme miejsce — awjouet-
ka ,,S.1", nr. sport. 12 — punktów 35.392 .

Polslta i NSemcg
w opinii angielskie!
Londyn, 3. 2. PAT. ,,Manchester

Guardian'*, om awiając decyzję rzą*
du polskiego przedłożenia Sejmowi
'do ratyfikacji umów gospodarczych
z Niemcami, podkreśla, że Polska
zumnie postępuje, nie spoglądając
wstecz, lecz patrząc w przyszłość i

dając wyraz swemu pragnieniu po*
prawy stosunków choćby gospodar*
czych z Niemcami. Gdyby Niemcy
— pisze dziennik — po dokonanej
przez Polskę ratyfikacji odmówiły
ra tyfikacji umów, tem samem pono*
s ilyby pełną odpowiedzialność za

przedłużenie w ojny celnej polsko*
niemieckiej.

Snlwa rewolwerowa
n a sa li tfaeacczn. w GruilzifltflKzu

Jedna osoba ranna.

W ubiegłą sobotę podczas zabawy tanecznej
w Bagateli w Grudziądzu wybuchła około pół
nocy przy bufecie bójka między kilku osobami

cywilnemi i 2 marynarzami. W pewnej chwili

marynarze rzucili się nagle do ucieczki w kie

runku drzwi. Prawie równocześnie huknął strzał

i rozległ się przeraźliwy krzyk kobiety. Za ma

rynarzami rzuciło się kilka osób w pościg. Na

ulicy padło jeszcze kilka strzałów.

Kula rewolwerowa, jak się okazało, ugodziła
kilkunastoletnią Leokadję Wemerównę (ul. Ry
backa 23) w nogę powyżej kolana. Kula prze
biła nogę na wylot. Ranną, która nie miała nie

wspólnego z bójką, przewieziono do szpitala.
Energiczne śledztwo policji wykazało, te

strzał padł z ręki Medarda Wardowslriego (uŁ
Chełmińska), który spowodował całą awanturę
i który strzelił do marynarzy.

Zainteresowania mhłrzosłwa*
mi świata I Hrgnlca

Co mówią o mistrzostwach hokejowych świata

we Włoszech.

We Włoszech międzynarodowe zawody o mi

strzostwo świata w Krynicy wywołały wielkie

zainteresowanie. Szereg dzienników i pism spor

towych zamieściło dłuższe komunikaty o zawo

dach z ilustracjami, oraz szereg artykułów o

sportach zimowych w Polsce. Pozatem kinema

tografy wyświetlają afisz, zapowiadający datę
zawodów.

Praca wiedeńska o zawodach w Krynicy.

Prasa wiedeńska omawia obszernie między
narodowe zawody hokejowe, które odbywają się
w Krynicy. Zaszczyt urządzenia zawodów przy

padł w udziale Polsce na podstawie dotychcza
sowych sukcesów polskiego hokeja, 'W Wiedniu

sądzą, że mistrzostwo świata zdobędzie Kanada,
a mistrzostwo Europy przypadnie, być może,
Czechosłowacji. Szanse Austrji są uważane za

nieznaczne z powodu niezjawienia się na zawody
najlepszego gracza Anstrji Ertla.

Przy tej sposobności zamieszczają dzienniki

wiedeńskie obszerne opisy Krynicy, nazywając
ją królową uzdrowisk polskich i podnosząc wzo

rowe urządzenia sportowe w Krynicy.

Rald polskich lotników nad Afryka
przerwany

Warszawa,3. 2. (PAT). Lotnicy kpt.
pilot Skarżyński i por. obserw. inż.

Markiewicz, którzy w niedzielę wy*
startowali z W arszawy do lotu dooko
ta Afryki zmuszeni zostali przez gę*
3tą mgle, zaścielającą Karpaty, do za*
wrócenia z drogi do Riałogrodu i za*

trzymali się w Krakowie, skąd wczo*
raj zamierzali odlecieć na południe.

Według nadeszłych danych mete*
orologicznych, panująca w górach
mgła zupełnie uniemożliwiła ich prze
lot. Wobec tych niesprzyjających
warunków atm osferycznych lotnicy

nasi będą oczekiwać w Krakowie po*
m yślniejszej pogody i możliwe, że już
dziś odlecą w dalszą drogę. (Bliższe
szczegóły o locie polskich lotników
do Afryki podajemy na str. 2).

Samnbó^slwo anrafarslwpo
SsijsSctcSPaiwlwwci

Donoszą z Bazylei, że popełnił tam samo*

bójstwo artysta M. N . Wiśniewski. W liście

do znajomej pisał: ...zabrak!o mi sił. aby
przeżyć śmierć naszej rosyjskiej artystki 1’a*

wlowej i życie moje stało się puste i bezce*
lowe".

Pifw?***,"1*1 nB st***1* 7-lamowej . . 0,25 2* J
w takicle na pierwszej stronie . . . . 1 is0, 1
na drugie! 1 trucie,i stronie . 1-a -

* tekście' 'J JÓ.602! I
Drobne : za alnwo 15 gr.. pierwsze stowo podwójnie. !
Dle poszukulocyeh pracy i nekrologi 25: zniżki. Komunikaty 50 gr.
w SdVl.tV'l* l k,, **plik?*r*1,a 1 1 zastrzeżeniem miejsca 20); nadwyżki |
W Onnnsku za wiersz nt/m na stronie T.tezeowej . . . . . . 15 fen. j

Drobne za śłnwo"5 fen/ky talowe" . j ..........................

* i

Przy igdowem Szlggeniu ntleżnożci rabzt upada.' Za ttrmlnawy druk E

nrzeplsene miejsc. agloszenia administracja nie odpowiada. 1

1 Redaktor odpowiedzialny Stanisław Nowakowski w Toruniu Bydgoska 78

Red. odpowiedzialny na Bydgoszcz Michalik Stefan Mostowa 6

5 Redaktor odpowiedzialny za sprawy H'. M. Gdańska Ikr, cieszyński.
Gdańsk Stadtgraben 6

j Redaktor odpowiedz, na tociberowo Wt. Grabowski Gdańska 4, tel. 64

Za ogłoszenia odpowiada administracja
| Wydawntotrett ,,Dtten Pom orski- ,,'Dzień Bydgoski" ,,Gazeta Gdańska"

,, Gazeta Mezeka"

I CzcionkamiPom. Druk. Roln, S .A , w Torunia Bydgoska56

|AbOiiamEtntmissiącssnywynosił
1 w ekspedycji miejscowych agencjach.......................... , . . . . 3.40 z?
1 z odnoszeniem do dimu w Toruniu .......... . 3 .-

- zł
U rzet pocztę z odno szeniem .............................. 3 .36 zł

y po d o p a s k ą i .................................................................... ..... 4.50 zł
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